
Taśma Stomilu11 

li , 

już w Bel·chatowie 
hall fabrycznej . Bełcha­
towskich Zakładów Prze-
mysłu Gumowego „Sto-
mil" odbyła się wczoraj 

przekazanie przez załogę tego naj­
l!lłodszego krajowego przedsię­
biorstwa przemysłu chemicznego 
pierwszych 500 metrów taśmy gu­
mowej o szerokości 2.250 mm, 
zbrojonej linkami stalowymi, przed­
stawicielom Kopalni Węgla Bru­
natnego „BeWhatów". Taśma ta 
stosowana jest w nowoczesnym 
systemie transportowym zastoso­
wanym w kopalni do przerzuca­
nia z odkrywki na zwałowisko 
ziemi zdejmowanej obecnie z po­
kładu węgla. W przy<;złości taśma 
służyc będzie do przenoszenia wę­
gla brunatnego do elektrowni beł­
chatowskiej. 
Pierwszą partię taśmy załoga 

„Stomilu" wykonała w ramach 
rozruchu technologicznego na 60 
dni .Przed terminem przekazania 
przez wykonawców zakładu do 
użytku. Dzięki 'temu· górnicy 
wcześniej niż przewidywano będą 
mqgli zastosować w systemie prze­
nośników taśmowych zbrojoną 
taśmę najwyższej jakości produk­
cji krajowej. · 

W spotkaniu w bE>ł<'hatowskim 
~ „Stomilu" wzięli udział przedsta• 

wiciele załóg wykonawców, pro­
jektantów oraz specjaliści zagra- , 
niczni. l"!a uroczystośc przybył 
takż€ I sekretarz KW PZPR w 
Piotrkowie - St. Składowski. 

M. Kr. 

t.ODZ, 
pią,tek 31 sierpnia 1979 roku 

Rok XXXV . nr 196 (9372) lCena 
1' zł 

DZIENNIK 
POPULIRIY 

POSIEDZENIE RADY NACZELNEJ ZBoWiD 

I 
„NIGDY WIĘCEJ WOJNY" - POD TYM HASŁEM ODBY· 

ŁO SIĘ 30 BM. W WARSZAWIE, POD PRZEWODNICTWEM 
CZŁONKA BIURA POUTYCZNEGO . KC PZPR, PREZESA 
RADY NACZELNEJ ZBOWID, PREMIERA PIOTRA JARO­
SZEWICZA, POSIEDZENIE RADY NACZELNEJ ZWIĄZKU 
BOJOWNIKOW O WOLNOSO I DEMOKRACJĘ. 

Zebrani minutą 'milczenia uczci­
li pamięć zmarłych w ostatnim 
czasię członków władz na~zelnych 
ZBoWiD: Gustawa Alef-Bolkowia­
ka, Antoniego Staszewskiego, Sta­
nisława Dużyńskiego. 

EDWARD GIEREK 

N/z: powitanie Ed 
warda Gierka z Ro­
mesbem Chandra. 

CAF - Rosial< 
telefoto 

G 
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UROCZYSTOŚCI 
I \VRZEŚNIA 

kawie l_3i'.1ra Politycznego KC: współorganizatorzy odrodzonego 
W obradach uczestniczyli człon- I dowego Wojska Polsklego 

PZPR: m1mster ał:>rony narodoweJ -Wojska Polskiego: marszałek Pol­
gen. armii Wojciech Jaruzelski i ski Michał Żymierski i gen. broni 
sekretarz KC PZPR Stanisław Ka- Zygmunt Berling. 

Referat na temat doświadczeń na­
rodu polskiego wyniesionych z tra­
gicznych dni Września l II wojnv 
światowej wygłosił prezes radv na- : 30 BM. I SEKRETARZ KC l świat od grożby wojny nuklear­
czelnej ZBoWiD Piotr Jaroszewicz.,: PZPR, EDWARD GIEREK, nej, położyć kres wyścigowi zbro-
Nawiązu,jąc do 40 rocznicy napaści : PRZYJ ĄL PRZEBYWAJĄCE- jeń i osiągnąć rozbro3enie. 
Niemiec na Polskę mówca podkreśli! - GO W POLSCE PRZEWODNI- Naród polski w wysiłkach tych 
m. in .. że w tych dniach szczegól- =-- CZĄCEGO SWIATOWEJ RA- aktywnie uczestniczy i· nadal czy-

·oy POKOJU, ROMESlłA nic będzie wszystko, by funda-
(Dalszy ciąg na str. 2) 5 CHANDRĘ. mentalne prawo człowieka, jakim 

nia, sekretarz KC PZPR Andrzej 
Werblan, kierownik Wvdziału Ad­
ministracyjnego KC PZPR Teodor 
Palimąka. Obecni byli: minister 
dis kombatantów gen. dyw. Mie­
czysław Grudzień, przewodniezący 

;r--.,,r:;='::;;;=::r::~; W toku rozmowy Romesh Chan- jest prawo do życia w pokoju, 
dra poinformował o działaniach stało się dobrem całej ludzkości. 
światowej Rady Pokoju. Podkre- W spotkaniu uczestniczyli: kie­
ślił że 40 rocznica wybuchu Il rownik Kancelarii Sekretariatu 
woJny światowej jest ~zczególnym KC, Jerzy Waszczuk i przewod­
przypomnieniem i nakazem nie- ni.czący Ogólnopolskiego Komitetu 
ustannych wysiłków na rzecz po- Pokoju, Józef Cyrankiewicz. 

W GDAŃSKU 
W sobotę 1 wrzesma 1979 r. 

o godzinie 11 40 Telewizja Pol­
ska w programie pierwszym 
i Polskif' Radio we wszvstkieh 
programaeh hedą trr.nsmitowaf 
ur·or·zv~to<\t złoż<'nia wień<'a od 
narodu przed Pomnikiem O­
b1·01\eów WP"t„rpłatte. 

Tego ~arnego dnia o godzinie 
16.55 Telewizia Pol~ka i Pols­
kie Radio w programach pierw­
szych nadadzą tran•misię z 
wielkiej. patriotv<'mei manife­
stacji spole"7<'ń~fwa na Długim 

. Radv Ochro11v Pomników Walki 

I i Męczeństwa· min Janusz '\Vieczo­
rek i pre7f's ZG ZBoWiD Stani-

1 

sław Wroński. 
W~ród kombatantów - uczestni­

ków walk na wszystkich frontarh 
! Il wojnv światowei. żołnierzv pa-

l mietnego września 1939 r„ boiow­
. ników ruchu oporu w Polsce, 
ZSRR i innych krajach 'Europy, b. 
wie7.niów hit.lc•rowskkh obozów ma-
sowej zagładv. żołnierzv polskich 
sił zbro.inych na Zachodzie i Lu-

~Ta~rgu~w Grl~;iń•~ku. ~::::::!!.. r Pożar w Wiedniu 

, 

HISTORYCZNY URZĄD 
To Gi 

POCZTY POLSKIEJ W GDANSKU 
W historycznym gmachu Poczty Polskiej w Gdańsku, 1 wrze­

śnia br. zostanie podjęta działamosć przerwana niemiecką 
napaśc-tą pned 40 laty. 

Hislt1rycznemu urzędowi nadano dawną oprawę. Wnęlrza 
urządurno wzorując się na dawnych zdjęciach i korzystając 
z t·elacji byłych pracowników poczty. 

Z okazji 11twarcia µrzędu wprowadznny zostanie okoliczno­
ściowy datownik. którym na życzenie filalelistów stemplowa­
ne będ'!_ listy i kartki poc'ltnwe._ 

W części pomie.szczeń dawnego urzędu utworzony iostanie 
oddział Muzeum Poczty i Telekomunikacji, w którym zgro­
m.adzone iostaną pamiątki związane z działalnością Poczty 
P.;ilskiej w Gdańsku, a także zorganizowana zostanie ekspozy­
cja ukazująca dzieje obrony poczty J września 1939 r. 

stępu\ odprężenia, utrwalania po­
kojowej współpracy państw i roz­
brojenia. Przewodniczący świato­
wej Rady Pokoju wyraził uznanie 
dla działalnosci Polski na arenie 
międzynarodowej, która dobrze 
służy tej wielkiej sp1awie. Pol­
ska, podkreślił R. Chandra, która 
zapłaciła wysoką cenę ofiar i 
cierpień i która bohatersko stawi­
ła czoła hitlerowskiej agresji, ma 
szczególne moralne prawo, by 
przestrzegac świat przed grożbą 
wojenneJ pożogi. Dlattgo tez 
uchwalona przez ONZ z inicjaty­
wy Polski deklarac1a w sprawie 

, wychowania społerzeńsl w w du­
chu pókoju zyskała tak szerok!e 
poparcie św'iatowei opi,nii publl-
~ej. ' . 

Edwa.Pd Gierek podkreślił, że 
światowy ruch pokoju odgrywa 
doniosłą rolę w zespalaniu wy­
siłków wszystkich, którzy nieza­
leżnie od światopoglądu i przeko-
nań politycznych pragną uchronić 

BY DZIECI NA~ZE NIE SŁYSZAŁY HUKU BOMB 

W Austriackim Banku Nanidowym w Wiedniu. z 29 na 30 bn1. -
wyłllll'hl pożar, Oi;ień zwalr.•aly pr7e1 kilka i;odzln mie.iscowe 
jednost.kl •traźy pożarnych. Wedlt11? na tświeższych danych nie 
spłonęły żadne~ pieniądze. N/zf płonący budvnek banku. 

CAF - UPI - telefoto 

Pamięci tamtych dni 
Napaść N_iemiec hitlerowskich na I różnych miejscach ekstermfoacji na 

Polskę 1 września 1939 r. rozpo- terenie naszego kraju. 
częła li wo1nę światową, która We wrześniowych dniach zado­
trwała 2194 dni i noce byfa - aj- kumentujemy, że nigdy nie ia­
krwaw,zą i najrięższą z wojen, ja- pomnimy tadnej zasługi bojowej i 
kie przeżyła ludzkość. iadne,i kropli krwi przelanej za 

Polskę na wszystkich fronta b 
§wiata, zadokumentujemy, ~c dą,­
zymy i będziemy wytrwale dążyć. 
aby narody żyły w bezpieczeń-­
stwie i poko.iu, aby nigdy wię_ej 
nie było wojny. 

Spotkanie 
Nasz'ą siłą - jedność, połączmy 

nasz• dłonie, myśli, nie szczędź.my 
wysiłków, aby już ni~dy nie po­
wtórzył się tamten Wrzesień, aby 
już nigdy nasze dzieci nie słyszały 
huku bomby. Możemy i powinniś­
my uczynić wszystko dla zapew­
nienia światu pokoju, z myślą o 
bezpiecznej przyszłoścl nadchodza­
cych pokoleń. Zobowiązuje nas do 
tego pamięc o dziesiątkach milio­
nów istnień ludzkich, które po­
chłonęła II wojna światowa 
sformułowania takie przewijały się 
podczas spotkania, które odbyło ~ię 
30 bm, w Warszawie czołowyc:h 
działaczy polskiego ruchu1 pokoju 
z del.egac-ją $wiatowej Rady Poko­
ju na czele z przewodnicząC'vm 
ŚRP - Romeshem Chandrą, Dele­
gacja przebywa w naszym kraju 
w związku z 40 rocznicą napaści 
Niemiec hitlerowskich na Polskę i 
40-leciem wybuchu II wojny świa­
towej - rocznic, które - jak po­
wiedział • jeden z uczestników . pot­
kania zobowiązują wszystkiP 
kręgl postępowe ludzkości do de­
maskowania występujących wciaż 

działaczy ruchu pokoju 
jeszcze sił imperialistycznych, fa­
szystowskich, do zdecydowanego 
przeciwstawiania się wyścigowi 
zbrojeń. 
Witając delegację ŚRP przewod­

niczący Ogólnopolskiego Komitetu 
Pokoju - Józef Cyrankiewicz po-

wiedział m. in., iż 1 wrzesma 1939 
roku jest datą, która na trwałe za­
pisała się w pamięci narodu pol­
skiego. Przypominamy bohater­
stwo żołnierza polskiego. orzypomi­
namy śmierc ponad 6 mln obywa-

(Dals'ZY ciag na str. 2) 

Niejasna sytuacja w Iranie-
Z Iranu napływają sprzeczne ln­

łormacje, z których trudno się zo­
rientować w całokształcie sytuaci.I. 
Według wiadomości agencji zachod. 
nich, wolska rządowe zna idowa!v 
sit: w czwartek w odlel(łoścl 8 km 
od miasta Mahal>ad. które jest ba­
stionem Demokratycznej Partii Kur­
dyRtansu Irańsktę~o. a rzecznik armil 

towe odeprzeć atak. Rzecznik armil 
rządowej przyznał. że..- Kurdowie sa 
silnie uzbro1enl. m, in. rozporządza­
ją czołgam] i działami przeciwlotni­
czymi. Dodał jednak. że dowództwo 
czeka na rozkazy z Teheranu. abv 
wkroczyć do Mahabadu. 

oświadczY'l. że miasto może być za- Ś 

jęte w każdej ahwili, o 11 B 
Natomiast przedstawiciele Demo- tron kratycznej Partii Kurdvstanu Irań-1 -

sklego zaprzeczaja 1akoby wolska Jllf RO 
rządowe p0sunely s1e w kierunku , łJ 
Mahanbadu i zapewniają że oddziały 

partyzanckie sa w każde1 chwili L!O- -----------------

W przedzień 40 rocznicy wrze~ 
śnia, 31 sierpnia naród polski odda 
hołd tym wszystkim. którzy o 
Polskę walrzyli i Polsce oddaJi 
ofiarę życia Złożone zostaną wień­
ce i kwiaty w mieiscarh pamię1~i 
narodowej oraz na grobach żołnie­
rzy pol~kich i żołnif>rzy radziec­
kich. ' którzy polegli ,w walce o 
wyzwolenie naszej ojczyzny. 

rn1rrrn1rrrmrrrnrnnnr11rrrn11111111mn11111m111111111111111111111111n11mm1nrumu11rn1111111111111mrmm11m1mrnnrn111111rr1111r1n11111111 

W Gdańsku odbędzie się tego 
dnia zjazd byłych obrońC'ÓW We­
sterplatte, rf'dntv, której obrona na 
zawsze zapisała się w dziejach 
męstw1 oręża polskiego . W War­
szawie rozporznie się mfędzynaro­
dowe seminarium „o wychowanie 
·młodych pokoleń w duchu poko­
ju„ - zorgani70wane z inicjatywy 
Rady Głównei Federacji !'loc.iali ~ ·­
cznych Związków Młodzieży Pol­
skiej. 

e O godz. 3.50 na polowe lotn•slto 
Dwór Widzew pod "abianicami przybywa• 
jq samoloty bofowe, 

• O godz. 4 wpro-diono sian osi<•· 
go pogotowia na wsnstkich podlódiklch 
lotniskach: Widzew - odzie stacjonował 
dvwitlon mvśilwski. Solrolniki eskad1a 
r:>zpoznawaa oraz eskadry ro1poz'lowcz• 
w Meckiei Woli, Dzialonynie i na lublin• 
ku. 

• No PKP ograniczony %Ostał ruch 
oasaierski. 

• Ogranicrono ruch . statków no ool· 
•kim wvbneiu Bałtyku. :Ustawiane sq. tam 
zaoorv minowe. 

1 1 

• Policja pn„orowadiila liczne· areSI• 
towania wśr6d niemieckich mieszkańcOw 
fomanowa, Nowosoln•I. Aleksandro-, 

31 sierpnia 1939 r. 
Andnelowa, Rqbienia, 1''1blani~ ; Ksawe· sle z maskami prieciwgazowyml (cho~ i 
rowa. Polski kontrwvwlad ustalll IOlll bez lego spotyka •i'I na ulicach Łodz' 
aklvwne ogniska tzw. V kolumny ludzi, którzy mają o"' ~bie maski; nie· 

• Starosta ąl'Odzkl · "" lodri wydal "b- którzy noszq maski własnej produkcU z 
wieucrenie o poborze kC'ni. woiów. po- flaneli). 
ianł?w mechanicznych • •owerów. • W Gdańsku oodano do wiadomołcl. 

a Ro2wieszone zosta•v. ob)Viesiczenia o ie decyziq: Senatu miasto przyłączone tO­
obowiąrku •wiadr.zeń wojennych, oubl· siało do Rzeszy. lowarzyszvla temu eufo-
stvch i 11.eczowvch. .. ria tdmteisrych Niemców. e W todzi zakaza„o spnedoiy napo- e Nacielny wódz ,lnymuje meld'1nki 
iów "11roholowvch. . o 

1 
zoieciu prze.z armie polskie pozycii wyj· 

e N~udycleril ·~c1or;r w t11dzi apęl do ściowych. . . . 
mlodzleiy, oby;. , stawiła •i'I . na pomoc -wol·1 •. Prasa niemiecka epu.bh~owala ka-
sku • mun1kat o rzekomym wtargnięciu w glqb 

• 'I r '' • . b RzeS%y DOiskich wojsk 1egularnych. 

e O godz. 18 gen. R6mmeł 2ameld~ 
wał. ie Armia ulódi" 7.aic:ła pozvcie na 
poluaniowo-zachodniei granicy RP. 

• O godz. 17 amb. angielski w Serii· 
nie Henderson zawiad~mil Ribbentrooa o 
tym, ie ambasador RP • lipski upoNai 
niony tostał do rozmów z przedstawiciela~ 
mi Rzeszy. 

e O godz. 19.45 Ribbentrop pnyjmuje 
lipskiego. który od iedenastu dni zabi<1gal 
o rozm9wę z min. spraw zagr~ Rzeszy 
Lipski 4 oświadczył, ii 'Ząd RP godzi ••ę 
na prowachenie p.ertraktacji z Niemcami 
w sprawie Gdańska I korytarza. - Nie 
mam, sobie nic do "owiedzenla - uslJ· 
szal vl odpowiedzi od Ribbentropa. 

e O godz. 21 radio Berlin nadalo 
tekst riekomych oropozycii zgloszonvch 
Polsce w dniu 28 1tiero„io. które nigd, 
od strony polskiej nie dotarły oficjalnie 
(referował je Lipskiemu amb. Hende' +on 
po roxmowie i Ribbeu:ooem). Owe oro· 
pozycje w sposó ultvmotvwnv iadołv ''o· 
tychmiastowego prrylączenia do Rzeszy 
Gdańska. Pomorio, Po1nonia, Bydgoszczy 
i Torunia oraz całeqo S1qska. 

e O godz. 21.15 sekretarz stanu w 
"iemieclcim MSZ poinformował ambo.;'3do 
rów Anglii i Francii o ,,zen..,oniu" one? 
Polskę rzekomych rokowoń . która w n• 
czywistości nigdy nie 1cstcrły podjęte . 

e O godz. 22 silnie uzbrojono ąrupa 
SS·man6w prtebranych w oolskie mundur, 
wtargnęła do radiostacii w Gliwicac~ 
Odczytano odeiwe w iezvku polsk'm 
Przy wyjściu SS-mani pozostawili trut>O 
OdTloneqo W DOiski •nundUt ~ \llOJSkOW'ł. 

• O god1, 22.02 •r.dio Serii" podoi? 
komunikat O 0 polskim napadzie na ro 
diostocie'' ~ 

e ..... W tej chwili ~·e ma jeszcze · oo 
trzeby składania piefws1:vc.h kolumn 90 
zet. Trieba iednak ~rtvmoć w aogot:."'Wtu 
calcr ialogę, lak aby w kaidei thw'I' 
można było wykona( oierws:z:e kolumny 
łub wypuścić wydania nadzwvczaine„." (z 
in•trukcil Goebbelsa dla arasy). 

zac1emmone. 

J. B. Tito w Hawanie 
Do Hawany przybywają gosc1e 

z różnych stron świata - uczestni­
cy VI konferencji na szczyćie kra­
jów niezaangażowanych. W środę 
wydarzeniem stal się przyjazd 
prezydenta Jugosławii, Josipa Broz 
Tito, z wizyta oficjalną na zapro­
~zenie przewodniczącego Rady 
Pań•twa Republiki Kuby, Fiilela 
Castro. Po zakońl"ZP.niu wizyty J. 
Broz Tito pozoslanie jeszcze w 
Hawanie jako przewodnic;zący de­
legaeji jugo,;;łowiail«kiej na VI 
konf.er.encji r<a szpcz \'cie , ruchu 
państw .niezaangażowanych. 

DZ I ER 
KIESIE 

W 243 dniu roku słońce wze­
szło o godz. 5-44, zajdzie zaś o 
godz. 19.28. 

lJ I 

Bohdan, Pilulina, Rajmund 

w dniu dzJsleiszvm dla f,odzi 
rt•'7.' ' \.41dott· n„..:1epu1a1·a oa!l·~e: 

zachmurzenie małe i umiarko-
wane. Rano zamglenie lub 
mgła. Cieplej. Temperatura 
maksymalna w dzień ok. 22 st. 

.C. Wiatry slabe południowo-za­
chodnie. 

<;:i~nienie o godz. 19 wynosiło 
1002,6 hPa czyli 752,0 mm. 

1749 - U1-. A. Radiszczew - · 
rosyjski pisarz filozof 

1939 Prowok•wja niemie-
Ckil w radioątilcji gliwickiej . 

Jeśli człowiek · nie jest zu-
pełnie p<'wnv swojej doskona­
łe.i pamięci, nie powinien kła­
mać. 

śm1ec n11 s1e 

Kazik, włacz radio, ta cisza 
jest nie do zniesienia! 

1 września o godz. 12.00 naród 
Polski minutą ciszy uczci pamic:i' 
swoich synów poległych i pomor­
dowarlYch w czasie n wojny ówia­
towej: obrońców ojczyzny z wr·ie­
śnia 1939 r., partyzantów i uczP~t­
ników ruchu oporu, wieźniów obo­
zów koncentracyjnych i ofiar ter­
roru okupacyjnego, żołnierzy Lu­
dowego Wo.iska Polskil'go oraz ż -
nierzy wsy:ystkich frontów walki z 
faszyzmem. Uczci również pamięć 
6011 tys. żołnierzy Armii Radziec­
kiej, którzy polegli w walkach o 
wyzwolenie Polski oraz obywateli 
innych państw pomordowanych w 
hitlerowskich obozach zagłady 

e PC:K !''~s1 .,.~harod(J11!(c6w krwi„ 0 Y e O · godz. 16 ostat"ie polskie okręty 
zglo•7ah ·sie4'.:tal.ie w qqdiit1a~h !lp<:MC~ wojenne „Buria" · ,Grom" I „Błys~aw~ 

e lOPP- ""1vwa Nśzystkich o~ywateh, ca" opułcily port w Gdyni I udały się 
aby poczqw~zy}od •utra ·ni• '. . t0%$~Woli do Anglii, 

~ - ;, ~. 

e O godz. 20.30 iąe>ność telelonie>na 
ambasady RP w Berlinie została zerwana. 

e O godz. 23 Polskie Radio ogł.,.ilo 
alarm lotniczy dla Warsrawy. Wvląttono 
świ~tła . na ulicach. Okna musiały być I 

Oprac.: .!'f· ZAWIRA ---------------



; 

, . 

POLSKA PROPOZYCJA Nigdy wojny! PRZED NOWThI ROKIEM SZKOL:NYI\f 
• • 

w1ęceJ 

Miedzynarodowa wszechnica 
radiowo-telewizyjna 

(Dokończenie ze str. 1) 
nie rozpamiętujemy nauki, które 
wypływają z tragicznych dni wrześ­

nia oraz ponad 5-letnlej okupacji 
hitlerowskie.! dla narodowego i pań­
stwowego bytu Polaków. Jest to na­
szym obowiązkiem. wobec siebie i 
pokoleń, które przyjdą, wobec spo­
łeczności międzynarodowe.i. Hitle­
ryzm godził w świat cywilizowany, 

kach z ZSRR, nada.ląc im charakter 
braterskie,! przyjaźni i partnerskiej 
współpracy, narod polski zapewnił 
sobie potężnego 1. niezawodnego so­
jusznika. Gwarancje bezplecz.eństwa 
państwa umocniliśmy przez uczest­
nictwo w obronnym Układzie \Var­
szawskim: 

1,5 mln 
szkołach w 

. ; uczn1ow 
zawodowych-

W Wiedniu na konferencji ONZ 
„Nauka i technika dla rozwoju" 
przebywała delegacja Komitetu 
d /s Radia i Telewizji. Jej prze­
wodniczącego, dyrektora general­
nego, Jerzego Hańbowskiego, przy- · 
jął sekretarz generalny ONZ, dr 
Kurt Waldheim. 

W czasie rozmowy, w której 

nia w duchu pokoJ·u oraz popula- w .iego egzystencj„. kulturę i huma-
nistyczny system wartości. Był na.i-

ryzacji światowych osiągnięć czarniejszą kartą w dziejach. Czas 
nauki i techniki. pogardy i barbarzyństwa. bezmiar 

Z inicjatywą powołania między- hith!rowskich zbrodni. morze krwi i 
narodowej wszechnicy wystąpił łez przelanych nie mogą ulec zapom-
Komitet d /s Radia i T el e wizji w nieniul 

Polskle ,,nie" rzucone agresorowi z 
porozumieniu z PAN i MSZ. bezprzykładnym bohaterstwem i de-

Celem inicjowanej wszechnicy terminacją, stało sie ostrzeżeniem i 
jest przyjście z pomocą narodom czynnikiem mobilizacji światowej o­
„Trzeciego Świata" w walce z pinii publiczne.i. ukazało nicość kon­
analfabetyzmem, w or ganizacji cepcji monachijskicJ1 i polityki u­
opieki nad dziećmi, upowszechnia- stępstw, utwierdziło w świecie po­
niu oświat.Y sanitarnej, w do- zycje tych sił Politycznych, które 

. Po referacie rozwinęła się dys­
kusja, w której głos zabrali ko­
lejno: Jerzy Ziętek, Edmund Os­
mańczyk, Antoni Korzycki, Flo­
rian Siwicki, Eugeniusz Jędrze­
jewski, Franciszek Księżarczyk, 
.Józef Ludwig, Aleksander Mac, 
Józef Pelc, Mieczysław Kaczor. 

* * 
W związku z 40 rocznicą napaści 

Niemiec hitlerowskich na Polskę, 
delegacja Rady Naczelne.i ZBoWiD 
złożyła wieniec na grobie Niezna­
nego Żołnierza w Warszawie. 

Z nowym rokiem szkolnym po­
nad 1,5 mln młodzieży podejmie 
naukę w szkołach zawodowych. 
Ponad 500 tys. znajdować się bę­
dzie w klasach I. Przybyło wie­
le nowych szkół i kierunków 
kształcenia powołanych w poszcze­
gólnych województwach stosownie 

I do potrzeb miejscowych zakładów 
i. gospodarki. 

I Wybudowano też kilka obiektów 
dla szkół zawodowych , 9 warszta-

tów szkolnych z liczbą ok. 900 
stanowisk dla uczniów, 8 interna­
tów na 2 tys. miejsc, w których 
zamieszkają słuchacze szkół zawo­
dowych. 
Nadchodzący rok szkolny, a 

także lata następne nastręczać . 

uczestniczył ambasador PRL w 
Austrii, Andrzej Jedynak, została 
przedstawiona dr Waldheimowi ini­
cjatywa powołania pod auspicja­
mi ONZ międzynarodowej wszech­
nicy radiowo-telewizyjne j dla kra­
jów „Trzeciego świata" i innych, 
jako konkretna propozycja stano­
wiąca naturalną konsekwencję 

działań Polski na rzecz wychowa-

Spotkanie 
Kosygu1 

zclawa!y sobie sprawe, że w zaist­
kształcaniu kadr nauczyciel sk ich, niale.i sytuac.li nie ma inne.I dro1ri 
lekarskich o.raz 'wybranych · dzie- jak tylko militarne zniszczenie fa­
dzin przemysłu, rolnictwa i admi- szyznm clo końca. Było to począt­
nistracji. kiem długiego procesu tworzenia ko· 
Wykładowcami wszechnicy byli- alicji antyhitlerowskiej. 

by ućzeni z całego świata - wy- Przypomina;iąc. że główną siłą ko-
alicji antyhitlerowskie.i by! Związek 

bitni specjaliści w różnych dzie- Radziecki, który zadał agresorowi 
dzinach nauki i t echniki. Sekre- cios decydujący, wyzwoli! i uchro­
tarz generalny ONZ stwierdził, iż nił .od zagłady polowe Europ~ w 
„przedstawione zasadnicze punkty tym i nasz kraj. ·mówca podkreślił. 

propozycji powołania międzynaro- że d.ziś, po r:iz pierws.zy od .stuleci 
dowej wszechnicy radiowo-te lewi- granic~ Polski sa bezpieczne I. pow-

W sierpniu 100 prowokacji 
na granicv chińsko-wietnamskiei 

będą szkolnictwu zawodowemu 
wiele trudności, co wiąże się z ma­
lejącą liczbą młodzieży w wieku 
15-18 lat. W br. np. jest jej w 
porównaniu z rokiem ub. o po­
nad ~O tys. mniej. Stawia to 
przed tą gałęzią oświaty szczegól­
ne zadania wiążące się z bardzo 
umiejętnym, maksymalnie traf­
nym planowaniem poszczególnych 
kierunków kształcenia zawodowe­
go, dostosowanych do bieżących 
potrzeb gospodarki. 

Na młodych fachowców czekają 
przede wszystkim takie dzied7.iny, 
jak górnictwo, hutnictwo, rolnic• 
two budownictwo, transport. W 
tych też dziedzinach zwiększa się 
głównie liczbę przyjęć do klas I. 

. . d . . . N d. szechme uznane za ostateczne 1 me-
z:i:-JneJ po ausp1cJam1. • aro ow naruszalne. 
ZJedno7zonych zasługuJą na pełne I w wyniku historycznego przełomu 
poparcie". . jaki dokoJ!ał się w naszych stosun-

P!~~}!~'° ~0~t_ Rozmowy na temat 
mlu spotkanie prert1iera ZSRR 
Aleksieja Kosygina z premierem e 
Wietnai:riskiej Republiki Soc~ali- zaopatrzenia 
styczneJ, Pham Van Dongiem, lodzian 

Wietnamska Agencja Informa­
cyjna VNA opublikowała w 
czwartek w Hanoi oświadczenie, 

w którym pisze, że w sierpniu br 
- według niepełnych danych -
Chiny dokonały około 100 zbroj­
nych prowokacji w różnych pun­
ktach na granicy wiet.namsko­
chińskiej. W ich wyniku dzie­
siątki osób cywilnych i żołnierzy 
wojsk granicznych zostało zabitych 
i rannych, są też znaczne straty 
materialne. , 

Jak głosi oświadczenie, najpo­
ważniejszych prowokacji Chińczy­

cy dopuścili się w prowincjach Ha przebywającym w Moskwie prze­
jazdem po drodze do Hawany na 
konferencję szefów państw lub 
rządów krajów niezaangażowa­

Wczoraj sekretarz KŁ PZPR · -1 prawy dyscypliny przewozowej i 'l'huyen, Hoang Lien Son, Cao Bang 

Tadeusz Czechowicz przyjął prze- usprawnienia prac przeładunko- I 

nych. 
W toku rozmowy, która upły­

nęła w atmo~ferze braterskiej 
przyjaźni i wzajemnego zrozu.mi~­
nia, przedyskuto1.Nano zagadnie~1a 

stosunków radziecko-wietnamskich 
oraz problemy międzynarodowe 

będące przedmiotem wzajemnego 

bywającego w Łodzi prezesa Za-1 wych oraz potrzebę dalszego roz- BUDAPESZT 
rządu Głównego Centralnego woju zaplecza spółdzielczości trans 
Związku Spółdzielni Rolniczych portu wiejskiego. Mówiono również 

„Samopomoc Chłopska" - Jana o rozwoju produkcji spożywczej oraz Zak • • 

zainteresowania . 

Starcia religijne 
w Indiach 

Kamińskiego. I zaopatrzenia ludności wiejskiej w az Pl'Cla 
W trakcie spotkania omówiono artykuły konsumpcyjne, opał i 

problemy zaopatrzenia ludności materiały budowlane. I 
aglomeracji łódzkiej w ziemniaki, I W spotkaniu uczestniczył wice- • • h 
owoce, mleko i . jego prze twory. prezydent Łodzi - Lech Krowi- alk' nłt·o:lu w m1e1s!cac 
Podkreślono tak..z.e potrzebę po- randa. I Ulł I . 

Spotkanie działaczy ruchu pokoju publicmych 
U>okończenie ze st r. ll jęwgienija Bierezniaka, b. dowód-

teli naszego kraju, przy pominamy cy radzieckich wojskowych, którzy 

w poniedziałek w ieczorem pod- miejsca zagłady w Oświęcimiu, w 1944 r . przechwycili niemieckie 

Z dniem 31 bm. wchodzi w życie 
rozparządzenie Rady Miejskiej Bu­
dapesztu. zakazujące spożywania na­
pojów alkoholowych w miejscach 
publicznych. np. przed sklepami 
oraz przy wejściach do fabryk i 
przedsiębiorstw. Sctsły zakaz sooży­
wa n ia napojów alkoholowych obo­
wiązuje w obiektach u:tytecznośc\ 

publicznej. na których terenie sprze­
daż tych napojów jest niedozwolona 
oraz w środkach komunikacji mie.1-
skiej, w bramach, na klatkach scho­
dowych i na podwórz·ach budyn­
ków. m ieszkalnych. a także rui tere­
nach nie zabudowanych. dostępnych 

dla wszystkich. 

czas hinduistyczne j ceremonii reli- Majdanku, w Treblince ... · a le nie plany wysadzenia Krakowa i przy­

g i.inej w mieści e Dżam.szedpur w tylko przypominamy, również o- gotowali manewr wyzwolenia 

s tanie Bihar eksolodowala bomba. strzegamy wyciągając wnioski z mias ta oez walki. 
Następn ego dnia miasto stało ~ie tamtych lat. O zna czeniu międzynarodowej 
widownia g;wa.!townych walk przed- z t · ł k t k · ·d ś · "ł t d · ł 1 
sta w icieli dwóch m leiscowvch wspól- . abrał al.'.ze .g.os s~. re arz ra- sou arno c1 s1 pos.ępu, o zia a -

not religi jnych _ hindusów i mu- JOWY Belg1.1~k1e.1 Una na rzecz nośd ŚRP w minionym okresie 

zułmanów Poni e waż zamieszki nie 1 Obrony Poko.iu Jean du Bos~:h, mów ili sekretarz generalny ruchu 

ustawały przez 3 dni i ooc i agnęły za I który zwróc ił uwagę na odpowie- pokoj u z Mali, sekretarz generalny 

soba «m ieri.' 1.5 osób a Donad 10 lu- dzialność europejskich .komitetów Mali.iskiej P artii Ludowo-Demokra­

dzl zO>łta!o rannych. wladze oosta- pokoju w mobilizowaniu opinii spo- tyczne j' ·_ Mamadou Sacko, czło­

w i ~y w 1;tan pogotov."ia lokalne od- łecznej do działań służących roz- nek centralnego parlamentu K a­

d z1aly wo1•kowe. W~rto orzypom- brojeniu. nady - Mac Makartchuk, prof. 

m~ć. że Pod<"zas 3~dn '.owv~h walk W"słuchano również wvstąpienia J e rzy Buk owski i ks. biskup Ba-
m1ędzy wyznawcami hmdu1zmu l is- . " . „ · • . · • · · 1 
lamu w Dżams.ze<'lpurze w kwietnlu w1rei;>rzewodmcz;;ic;.go Ukra1 ~sk1ego zyh Doroszk1 ewir.z, metropolita po -

t ego roku -zginę.Jo 110 osób. Komitetu Obroncow PokoJU skiego kościoła autokefaliczneg"o. 

Osoby naruszaiace oowyższe rozpo­
rządzenie bedą oodlegać karze 
grzyv..-r1y w wysokości do 3 tys. fo­
rintów. 

...: ---;. • . „ - ' ~- t 

171·7 • l ;i ( l#i ::;r~ kii l#1 il. ]:i'~~·] ;ii i 
K. Sujka dopiCl'O dziesiąty 

H. Chan.Jek i z wrocławskiego 

„DolmeliJ" "'ygral kolarskte górskie 
mistrw, twa Polski , które rozeii;rane 
zostały L udzlaiem 97 zawodników 
na trudnych swsact> Ka r konoszy, na 
trasie ct!ugosci J5fi lun . Wyścig u­
koń czyło jedynie 23 ·iawodnikow. 
na wznte!!.neniu w Przesiece - zwa„ 
nym „ścianą płac7.u" pogrzebało swe 
szanse wielu rutynowanych kolarzy 
m. in. najlepszy .,góral" 32 Wyściii;u 
Pokoju K. Sujka. Nie popisa1i sie 
tym razem reprezentanc1 Polski na 
tegorocznych mistrzostwach świata 
- R Szurkowski, J. Krawczyk i 
Cz. Lang, któr;zy Illle ukończyli wyś­
cigu, Natomiast K. Sujka wywalczył 
dopiero 10 mie1sce. · 

• • w rozegranych w Głowni~ mi­
strzostwach indwidualnych okręgu 
łódzkiego w kategorii seniorów zwy­
cięż)'! reorezentant. TramwaJarza -
Ireneusz Rajewski przed J. Jagiełą 

!Gwardia) I H Miksa (Społtml. 

W ka tegorii juniorów tr vumfowal 
Zbigniew I. isiPcki (Społem). juniorów 
młodszych T. Butler (LKS Żdżarv) a 
mło<'lzików - R. Zasada (Pawlikowi-
czanka). (w) 

I. Zucbowicz najlepsza 
Na kortach MKT w Parku Ponia· 

towsk lego zakończyły się wczo.ra1 
III mistrzostwa Polski nauczycieli a· 
k ademic•ki(·h w tenisie. W imprezie 
doskonale przygotowanej i sprawnie 
przeprowadzonej orzez działaczy 

związkowych Po!Itechniki Łódz.kie1 
ucze$tnie7ylo ,qg reorezentantów ze 
wszy•tklch niemal uczelni wyżsci:vch 

nasze!\o kra iu 
Wśród pań tyt.ut nustrzym Polski 

wywalczyła w dobrym stylu Iwona 
ZuchowiM z l'Ł. Nle•tet.y łódzcy ml­
strzowie raktety nie ooszli w ~Jady 
swoiei kole7ank;, orz.egrvwaiac w 
J)<lje(lynkach o Pierwsze miejsca. Mo­
że za rok bęqzie lepiej! 

Polacy w cwierćfinale 
Trzeci dzteń torowych kolarsk.\cb 

mistrzostw świata rozP<Jczał si ę po1 
myślnle dla Polaków. Drużyna w 
składzie: A. Mi<!halak, z. Woźnicki. 
W. Mokiejewski I M. Kulesza zakwa­
lifikowała ~ie do ćwierćf!na!6w w 
wyś~tgu na 4 km na dochodze·n!e. 
Polacy uz yskali 5 wynik dnia 
4.38.54 . 

Na;Jepszy czas eliminacji miel! 
kolarze ZSRR - 4.35.07 przed NRD 
- 4.35,39, RFN - 4.36,33 l CSRS -
4.36.51. 

Pary ćwierćfinałowe: ZSRR -
Szwajcaria, NRD - Australia, RFN 

Włochy i CSRS - Polska. 

Widzew Arka i Zawisza tKS 1 Przegrana z Argentyną 1:.t 
P ierwszej porażki doznali p0lscy 

w siódmei koleice e~straklasv 
juniorzy startujący w Il piłkarskich 

mistrzostwach świata. które ocJ_bywa­
ją się w Japonii. W ostatnim me­
czu ebi.mrnacyjnym Polacy przeg;ra­
li z Argentyna 1:4 (1:3). Bramkę zdo­
był dla Polski P.ałasz. 

Ok.res reprezentacyJ'llYCh prób ma­
my i t1ż · paza sobą. Na dłuższy okres 
powrócimy na ligowe boiska. Testy 
narodowych drużyn nie wypadły 

zbyt imponująco. Stąd też selekcjo­
nerzy PZPN nadal będą musieli lu­
strować ligowe mecze. w poszukiwa­
niu kolejnych kandyda.tów do repre­
zentacji Polski na mecze eliminacyj­
ne do ME i IO w Moskwie Dla szta­
bu szkoleniowego kolejna praca, 
a dla pierwszolig;owych zawodników 
możliwość wpisania na listę repre­
zenta.c.fi kraju. Dotyczy to również 
wielu piłkarzy dwóch łódzkich pierw­
szoligowych klubów. Czy zechcą oni 
z tej okazji skorzystać? 

W siódmej serii ligowych spotkań 

w roli i:-ospodarza wystąpi tym ra­
zem Widzew. który będzie ri1iał za. 
przeciwnika gdyńska Arke. PoiedY· 
nęk dwóc:h drużyn. które reorezen. 
towac będą Polskę w europejskich 
rozg;rywkach. Wlcemistrzowie Polski 
w Sposób zdecydowany ustąpili po­
la bytomskim Szombierkom. nato­
miast zdobywqa Pucharu Polski mi ­
mo wyraźnej pr zewagi, zaledwie zre. 
misowat na własnym boisku z be­
niaminkiem ekstraklasy. bydg;oskim 
Zaw>'la. 

Rywaliza.cja tych drużyn w prze­
szłości zawsze należała do emocjo~ 
nujących, a o końcowym zwycie-

Rywale odkryli karty 
16 piłkarzy powołano do kadry re­

prezentacji NRD na towarzyski mecz 
(5 września) w Moskwii.e z ZSRR 
oraz na mecz eliminacyjny ME z Is­
landia w Reykjaviku (12 września). 

Bramkarze: Croy, Grapenthin; 

Obrońcy: Doerner, W~beir, Schp.up­
hase, Weisse, Kische, Baum; 
Rozgrywający? Haeffner. Sc ha de 

Li.ndemann Pommerenke; 
Napastnicy: Riediger. Streich, 

Hoffmann, Kuehn. 

• • • 
A oto skład Holendrów na mecz 

w Reykjaviku z Islandią (5 wrześ­
nia). 

Schr>ijvers. Doesburg, Krol. Tsclleu, 
La Ling, Tahama ta, Hovenkamp, K.ist, 
Metgod, Van de Korput, Wljns tekers. 
Brandts, R. Van de Kerkhof. W, 
Van de Kerkhof, Poor-tyliet, Stevens, 
Valke. 

s twre decydowała lepsza dyspozycJa 
w dniu meczu. Trzeba również . wziąć 

pod uwagę, że sobotni oo.Jedynek 
Widzewa i Arki (początek, godz. 16.30) 
będzie szansą rehabllltacii za nie­
udane poprzednie wystePY. W minio­
nej rundzie na łód:1>kim stadionie· 
triumfowali wicemistrzowie Polski. 
Mieli wówczas ułatwione zadanie. 
ponieważ nie występował na boisku 
utalentowany środkowy napastnik, 
Tomasz Korynt. Jest on już w pełni 
sił. a klika jego występów w olim­
pijskie.i di-użynie Polski potwierdziło 
przydatność do reprezentacji. A 
więc, uwaga na Korynta, to hasł'o 
dla łódzkiej defensywy. z;właszcza. 
że wystąpi ona osłabiona brakiem 
1'!okińskieg;o i K. Surlita którzy 
pauzują za żółt.e kart.ki. 
Być może, iż w ,meczu przeciwko 

Arce wyst;ipi utalentowany napast­
nik Włókniarza Kalisz - Romke. 
który jest potwierdzony do Widze­
wa, are ciązy na n im trzymiesieczna 
d yskwalifikacja. nałożona orzez Wy­
dział Gier i Dyscypliny. Widzew 
wystąp.ił o darowanie mu częsci ka· 
ry i być może zag;ra on w sobotę. 
Piłkarze ŁKS wyjeżdżają natomiast 

do Bydgoszczy na mecz z Zawiszą. 

Początek spotkania w niedziele 
o godz. 11. · Nie1lat wy to rywal. szu­
kający przede wszystkim punktów, 
gwarantujacych mu utrzymanie się 

w lidze (zwłaszcza na własnym 

boisku). Uzyskanie remisu w tej sy­
tuacji będzie można uważać za su­
kces, choć łodzian ie (co udowodnili 
w meczu z Ruchem} na wviazdach 
też potrafla zbierać punkty. ood 
warunkiem w pełni zaangażowane1 

ofiarnej gry rutynowanych piłkarzv 
(Sobola, a przede w0>zystkim kadTo­
wiczów z Dziubą. Miloszewiczem 
i Terleckim). 

W pozostałych mecza.ch zmierza 
s ię: GKS Katowice - Odra, Stal 
Mielec - Zagłębie, Lech - Szom· 
bierki, Ruch - Legia, Górnik -::: 
Wisła i Polonia - Sląsk. 

(a. fizym.} 

BILETY NA Ł0DZKIE DERBY 

W drugim meczu tej grupy Jugo­
sławia pokonata Indonezję 5:0. 

W ostatnich spotkaniach l(rupy 
eliminacyjnej „D" padły rozstrzyg­
nięcia: Urugwaj - ZSRR 1:0. Węgry 
- Gwinea 2 :O. 

W sp0tkamach ćwi.erćfilnałowych 

w niedzielę spotkają się: Polska -
Hiszpani;i, Urugwaj - Portugalia 
ZSRR - 'Paragwaj, Argentyna - Al­
gieria. Zwycięzcy tych spotkań g;rać 
będą w półfinale 4 września. F1nał 
odbędzie się 7 września, 

~iędzynarodowy 

koszykarek 
turniej 

Kolejnym sprawdzianem formy ko­
szvka·rek t.KS przed pierwszoligowym 
sezonem bedzie miectzyna;rodoWY tur· 
niej w Lodzi (hala przy al. Unii) z 
udziałem zagranlcznvch zespołów. W 
imprezie udział , wezmą Lokomotiw 
Sofia. Dynamo - -Wołg„grad i. Vasas 
Budaoeszt. \V pierwszym dnm tur· 
nie.in (piątek} zmierza sie Lilkomo· 
tiv - Dynamo {godz. 161 I ŁKS 
Vasas (~odz. 17.45}. 

W łódzkiej drużynie zabralm!P. 
czterech czołowych koszykarek. .Ja­
nowska i Wołulewicz bronią ba.rw 
uniwersjadowej reprezentacji Pol~kJ 
w Meksyku. a Głebska i Warmuzek 
wyjechałv z młodym zespołem ŁKS 
n~ półfinałoWY turniej o mistrzostwo 
Polski w Gorlicach. . 

Podopieczne trenera J. żylińskiego 
zainauguru.ia pierwszoligowe boJe 
spotkaniami z beniaminkiem ekst~a: 
klasy Hutnikiem i mistrzem Polski 
- krakowska Wisła (26-21 paździer­
nika w Łodzi). Przed rozgrywkami li· 
gowyml łodzianki wezmą udZiał w 
międzynarodowym turnieju w Bud~· 
peszcie, organizowanym przez zespoł 
Vasasu. (W} 

• 
zaprasza1ą w środę, s września br. na stadio- „Koziny" 

nie przy al. Unii odbeda sie łódzkie 
derby pierwszoligowe ŁKS - Widzew. „.amatorów czynnego ·wYpoczynku 
Sympatyków obu drużyn informuje- PO oracy, którzy oragna oodnosić 
my, te bilety w przedsprzedaży na swoje umieletno.ści sportowe w piłce 
to spot kanie (pocza tek ; o godz, 19), s!a-tkowei. dżudo. karate i kultury· 
mo:bna będzie zakupić iuż od dziś w: styce. Ponadto Ognisko TKKF „Ko· 
sekretariacie ŁKS (ul. Piotrkowska ziny" organizuje zajecia nauki pły-
76), kasie stadionu (ul. Krzemieniec- wania. 
ka), PBP „Orbis" (pl. Wolności 6), Zgłos:i:enia i szcze1t6łowe Informacje 
punkcie sprzedaży biletów MPK (pl. w sekretariacie ogniska mieszczącego 
Niepodległości) i kiosku „Toto" na się w SP-91 nrzy ul. Kasprzaka 45, 
Teofilowie (róg Aleksandrowskiej codziennie (z wyjatkiem &0b6t i nie• 
i Kwiatowe.i). dziel!} w god11, l~-20, 
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i Lai Chau. Ostrzeliwali e te­
rytoria z moździerzy i karabinów 
maszynowych, napadali na pun­
kty graniczne i zapuszczali się w 
głąb terytorium SRW. 24 sierpnia 
np. do wioski Bat Dih w pro­
wincji Ha Thuyen wtargnęło około 
200 żołnierzy chińskich. Wietnam­
skie wojska graniczne i oddziały 
ochotnicze odparły prowokatorów. 

Decydujący 

etap żni'W w ZSRR 
Do 27 sierpnia zboża i rośliny 

strączkowe s·koszono w Związku Ra­
dziecki.ro z powierzchni 74.2 mln 
hektarow - co stanowi 60 !)1"oc. are­
ału. 85 proc. zbiorów wymłócono. 
Zboża ozime zasiano dotychczas na 
10 mln hektarów, co stanowi .27 
proc. p!:anq. Pod oziminy przyg;oto­
wano 36,3 mln hektarów użytków 
rolnych - 88 proc. planu. · Trwa 
również zb iór pasz. lnu. jarzyn i 
owo,ców. 

W ostatnich dll1iach na dUźych 
obsz.arach Zwiątku Radzieckiego na­
stą p i ło ochlodzenie i padają deszcze. 
co zahamowało tempo prac żniw­
nych, które wkroczyły obecnie w 
decydującą fazę. Dotyczy to m. in. 
nowo zagos podarowanych ziem Ka­
:.achstanu. Dotychczas w republice 
te.1 zboże sprzątll!i ęt.o z 10.6 mln 
hektarów - co stanowi 43 proc. i,ch 
łącznej powierzclmi. 

Mimo postępującego niżu demo­
graficznego i koniecznych przesu­
nięć w związku z tym, w liczbie 
przyjęć do poszczególnych typów 
szkół, w dalszym ciągu utrzymu­
jemy na nie zmienionym poziomie 
liczbę młodzieży w pełnych -
średnich szkołach zawodowych, 
która wynosić będzie ok. 40 proc. 
ogółu kształcących się w szkolnic­
twie zawodowym. Wszędzie też 
zapewniono wystarczającą liczbę 
miejsc, aby każdy absolwent kla­
sy ósmej mógł się uczyć dalej. 

Nominacja 
Prezes Rady Ministrów powołał 

Prof. dr Kazimierza Siarkiewi~za na 
stanowisko dyrektora generalnego w 
Urzędzie Rady Ministrów. . . ... 

Kazimierz Siarkiewicz urocl'zH sii: 
w 1927 roku w rodzin.ie chłopskiej. 
Studia wy:1>sze ukończył w ' Uniwer­
sytecie Wrocławskim W 1976 roku 
Rada Państwa nadała mu tytuł na­
ukowy profesora nadtzwycz.ajnego 
na·uk p'!'awnych, 
Pra.cę zawÓdową rozpoczail w 

1945 r. W 1968 roku został po.woła­
ny na stanowisko dyrektora biur_a 
prawnego w Urzędzie R.a.cty Mi.n.i­
strów. 

Jest członkiem PZPR. 

\f -

„Barnamowcy" wrócili z An~lil 
Od 9 do 29 bm. przebywał w łodzianie zostali zaproszeni do 

A.nglii nasz re_prezentacyjny · włók- Manchestel"u prz~z tamtejszy 
marski zespół pieśni i tańca im. związek zawodowy włókniarzy. 
Sz. Harnama. Łódzcy artyści wzię- Podczas wizyty w stolicy brytyj­
li udział w festiwalu folklorysty- skiego przemysłu tekstylnego ar­
cznym w Billingham i wystąpili w tyści spotkali się również z przed­
miejscowości Lancaster w okręgu stawicielami Polonii w Anglii. 
Manchester. „Harnamowcy" zapre- Wszystkich zainteresowanych in­
zentowali na Wyspach Brytyjskich formujemy, że zespół „Harnama" 
ok:oło. 20 koncertów, które zyskały rozpoczyna już po powrocie z 
w1elk1 aplauz widowni i krytyki zagranicznych wojaży normalną 
dzięki swej rozmaitości w doborze pracę, ogłaszając równocześnie na­
prezentowanych tańcow barwności bór do swych zespołów: tanecz­
kostiumów, pomysłowoś~i układów nych - dziecięcych, młodzieżo­
choreograficznych i kunsztowi 35- wych, młodzieży starszej oraz mu­
osobowego zespołu. W programie zycznych (z możliwością nauki 
znalazło się 16 pozycji prezentują- t:ry na: gitarze, mandolinie, 
cych folklo~ wszystkich regionów sk.rzypcach) w swej siedzibie przy 
nas~ego kraJu, wymieńmy cho- ul. Kilińskiego 2 (tel. 317-06) a 
c1a~by.: polo?ez, .mazur, oberek, także pod adl·esem Pojezierska 
kuJaw1ak, tance goralskie. I 2/6 (tel. 51-36-25) w godz. 15-19. 

W czasie pobytu w Lancaster (jb) 

Kronika 
* God•z. 10.30. Na ut. Armili C.zer­

won<!j 133 Janusz s. prowadząc au­
tobus MPK podczas omijania tram­
waju potrącił wysiadającego Jacka 
B. lat 19 który doz.na~ obrażeń twa­
rzy. Poozkodowanego opatrzono w 
pogotowiu. .* Godz. 13.55. w miejscowości 
Ltpka gm. Stryków 6-Ietnia Beata H. 
jadąc na rowerze zajechała drogę 
mo.tocykliści e, który ją potrącił. 
Dziecko opatrzono w szpitalu im. 
Karcza ka. * Godz. 15.25. Przy zbńegu uUc 
Tomaszowska - Olechowska Tade­
usz O. idąc Po jezdni zatoczył się 
i potrącony został bol;<:iem samocho­
du „.Zil". Piesżego opatrzono w oo­
gotowiu. *" Godz. 15.55. Na skr·zyżowaniu 
ulic Żeromskiego i Mickiewicza kie­
rujący .,Polonezem" KaZ'im ierz s. 

wypadków 
spowodował zderzenie z tramwajem 
15/12. Niefortunny kierowca doŻnal 
obrażeń twarzy a straty oszacowano 
na panad 3 tys. ził . * Godz. 16.05. Na skrzYźowainiu 
Uli-c Al. Politechniki i Felsztyńskie­
go Eugenia P. wbiegła nierozważnie 
na jezdnię I patrącona została przez 
„Warszawę". Pdesza doznała złama­
nia nogi i przebywa w szpitalu. 
~ Godtz. 18.02. Przy ul. Kn!azle­

w1cza 11 zapalił sie POdczas soawa­
n'.a dach kotłowni PGM. Zniszcze­
niu ulegto 20 m k.w. dachu, a straty 
oszacowano na 4 tys. zł. 

* Godz. 18.10. Na ul. Plotrkow­
sk; e.1 31 Romualda G. wjeżdża .1ac 
do bramy przycisnęła do muru 
swym samochodem Roberta M., któ­
ry doznał ran nogi. Po opa tr zeniu 
ranny udał s ię do domu. (kl) 

Z głębokim żą!em zawiadamiamy, że w dniu 29 sierpnia 1979 r. 
zmarł nasz najukochańszy Mąt, Ojciec, Dziadziuś i Pradziadziuś 

$. t P. 

JOZEF SZVPEL 
ŻYŁ LAT 82. 

~Ża za duszę Zmarłego odbędzie się dnia 31 sierpnia br. 0 go­
dzmie 8.45 w kościele św. Kazimierza. 

Wyprowadzenie zwłok nastąpi z kaplicy cmentarza na Zarzewie, 
w tym samym dniu o godz. 16 

. ZONA, CORKA, WNUCZĘTA. PRAWNUCZEK i POZO­
STAŁA RODZINA 

W piątą, bolesną rocznicę 
śmierci t 26 urodziny ukochane­
go Syna 

$. ł P. 

WOJCIECHA JERZEGO 
SAJ DUDY 

w dniu z września 1979 roku o 
godz. 19 odprawiona zostanie 
msza święta w kościele św. Te­
resy przy ul. Nowotki. o czym 
zawiadamiają życzliwych Jego 
pamięcl r 

RODZICE 

z głębokim talem zawiadamia· 
my. że dnia 28 sierpnia 1979 ro­
ku zmar1 nagle -w wieku lat 57, 
nasz najukochall.szy Mąż. Ojciec 
i Dziadziuś 

$. + P. 

STEFAN SOBCZAK 
Pogrzeb odbędzie się dnia 31 

sierpnia br. o gOdz. 16.30 na 
cmentarzu katolickim na Mani. 

Pogrąient w głębokim smutku: 

ŻONA. CORKI, ZIĘCIOWIE, 
WNUCZKA i WNUKI 
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P
iękne, ale też i dziwne 'były moje pierw­
sze w życiu wakacje. Sierpień 1939 roku 
Zawieziono nas, gromadkę uczniów z róż­
nych pabianickich szkół, do łaskiej wsi 

. . Utrata. Była tam maleńka szkółka, a w 
mei nasza kol~mia. W pobliżu budynku przebie­
gały tory k?leJowe. Właśnie przy nich spędzaliś­
my całe dme, bo tam działy się rzeczy najcie­
kawsze. 

To w _tę. to w tamtą stronę pędziły pociągi 
po . brzegi wypełmone zamaskowanym sprzętem 
WO.Jennym i .. wojskiem. Poc:-iągi zatrzymywały się. 
\y:tedy bieghsmy po wiadra z wodą i napetnia­
hsmy żołnit>r«kie manierki 
K~ór_egoś popołudnia zjawili się na;.i ojcowie. 

Chc1eh nas zabrać do domu. Kierowniczka krzv­
czała, że sieją panikę. ZGstaliśmy Tego samego 
dnia uciekły z Jet.niska wszystkie rodziny żvdo\\·­
skie. Zżyliśmy się z nimi, bo też brały udŻiał w 
naszy_cb ogniskach . A na kolację była tylko za­
lewaika z koperkiem, bo piekarnia w Łasku mu­
siała nakarmić wojsko. 

Na drugi dzień nakazano jednak szybko kolo­
nię zlikwidować. Cały dzień siedzieliśmy „na wa­
lizkach" Dopiero pod wieczór zajechało kilka pa­
bianicldch taksówek i zawiozło nas do domu. 

.Na mojej ulicy Bugaj budowano schrony. zale­
piano paskami okna, rozdawano maski gazowe. 
Miaste> szykowało się do obrony Sądziłam, ze 
to jeszcze iedna wakacyjna przygoda. Głośno i z 
uniesieniem śpiewałam: „Wszystko co nasze Pol­
sce oddamy". 

W mieście wrzało. W mieszkaniu Niemca Klt>­
nera przy dawnej ulicy Zachodniej znaleziono 
wielki portret Hitłera. U Kaila, właś-::iciela księ­
garni na rogu Zamkowej i Narutowicza, znalezio­
no stosy antype>lskich książek. nadsyłanych syste­
matycznie z Berlina. 

„Gazeta Pabi:micka" donosiła o zatargu w fa­
bryce chemicznej: robotnicy-Polacy zwrócili się 
do administracji fabryki, aby zwolniła z pracy 
dziesięciu Nieml'ów, którzy zachowali się nielojal­
nie wobec państwa polskiego. Ponieważ admini­
strac.ia petycję robotników zlekceważyła. sami wy­
rzucili prowokate>rów Wówczas dy!'ekrja na znak 
protestu zamknęła fabrykę. 

1 września spadły na Pabianice pierw~ze bom­
by. Zniszczone zostały magazyny fabryczne i ram­
pa na dworcu kolejowym Na rogu ulic Pięknej 
i Swiętokrzyskiej runął piętrowy dom. Tego sa­
mego dnia naloty kilkakrotnie nękały miasto. 

O godz. li po południu znowu zawyły syreny. Kto 
mógł, chował się do prowi,zorycznych schronów. 
Nad miasto nadleciało pięć „Messerschmidtów". 
Do walki z nimi wystartował z polnego, zamas­
kowanego lotniska jeden tylko myśliwiec. Prze­
gonił Niemców znad miasta. Jednego z nich tra­
fił. Niemcy dopadli naszego myśliwca' nad pa­
stwiskami koło stawu Lewityna. 

Ludzie powychodzili ze schronów. Głośno pła­
kali, widząc beznadziejną walkę polskiego lotni­
ka. Dopiero po wojnie dowiedzieliśmy się, te 
przydzielony do Armii „Łódź" 71 dywizjon lot­
nictwa myśliwskiego pod dowództwem ppłk Iżyc­
kiego, liczył tylko 21 samolotów. Eskadra miała 
bronić Lodzi, Koluszek, Tomaszowa i Pabianic. 

Do miasta zaczęli napływać pierwsi uciekinierzy 
ze zbombardowanego Wielunia. Opowiadali rzeczy 
przerażające. Pabianiczan także powoli ogarniała 
panika. 

l\Iiasto zapełniło się wojskiem. Był to 15 pułk 

„ Wilków". Dowodził nim płk W. · Frączek. Ostat­
nie posiedzenie Zarządu Miejskiego odbyło się 
5 września. Jego członkowie zdążyli jedynie po­
wołać komitet aprowizacyJny, mający dostarczać 
miastu żywność. Posiedzenia już nie dokończono„ 
Przyszła wiadomość, że władze wojewódzkie opuś­
cił;v Łódź. Pabianicka policja pierwsza uciekła z 
miasta. Nie było też komu przekazać kilkudzie­
sięciu tysięcy złotych, jakie znajdowały się w 
Urzędzie Skarbowym. Były to pieniądze przezna­
czone na wypłaty dla robotników z robót pu­
blicznych. Nie pozwolono ich jednak wypłacać. 
Setki pabianickich rodzin znalazło się bez środ­
ków do życia. Trzeba było organizować dla nich 
bezpłatne kuchnie. 

W nocy z 5 na 6 września przyszedł rozkaz, aby 
mężczyźni w wieku poborowym opuścili miasto 
i udali się szosą brzezińską w stronę Warszawy. 
Pabianice, tak jak i inne miasta polskie, zostały 
bez opieki i władzy. W szpitalu przy ul . Zerom­
skiego z grupą ciężko rannych żołnierzy pozostała 
jedynie salowa Bronisława Kasprzakowa. 
Opuściła miasto także młodzież harcerska, zor­

ganizowana w hufcach przysposobienia wojskowe­
go. Na ich czele stanął nauczyciel gimnazjum im. 
J. Sniadeckiego - Henryk Czekaj. Poległ on po­
tem podczas jednej z bitew. Wielu chłopców nigdy 

nie powróciło do swoich domów. Ich mogiły spot­
kać można na miejscach walk i potyczek wszy­
stkich frontów. Wśród nich znajduje się nazwisko 
ucznia gimnazjum Zenka Kozłowskiego - boha­
terskiego lotnika, odznaczonego Krzyżem Virtuti 
Militari. Zginął nad Berlinem w 1942 roku. 

5 września pułk „ Wilków" stoczył na Karolewie 
krwawy bój. Ubezpieczał wycofujące się główne 
uddziały Armii „Łódź". O północy, gdy 15 pułk 
opuszczał miasto, na polach Widzewa, Jutrzkowic 
i Rydzyn dopadły go hitlerowskie czołgi i lotnic­
two wspomagane przez „V Kolumnę" która na­
prowadziła główne siły niemieckie na wycofujące 
się oddziały polskie. Poległo 365 żołnierzy i ofi­
cerów. Zabici i ciężko ranni przez trzy dni leżeli 
na polach. 206 żołnierzy pochowano w parku zwa­
nym wówczas Strzelnicą. Polacy nie mieli tam 
prawa wstępu. A Jednak już na drugi dzień cała 
kwatt>ra tonęła w kwiatach. 
Późnym wieczorem 10 września 1939 r. przy-

wieziono do kaplicy cmentarnej zwłoki dalszych 
64 żołnierzy poległych na przedmieściach Pabia­
nic. Trzy kobiety - Bronisława Szymanowska, 
Maria' Rembowa i Józefa Rogowska - samorzut­
nie zajęły się pogrzebem Nie oglądając się ani 
na pomoc. ani na zgodę władz cmentarnych. wy­
brały żołnierzom najpiękniejszą kwaterę. Same 
kopały groby, same taczkami wywoziły ciała. 
Tylko 16 żołnierzy pochowały w trumnach. Tylk'l 
na tyle starczyło pieniędzy ofiarowanych przez 
mieszkańców Pabianic. Ciała pozostałych owinęły 
w żołnierskie płaszcze. 

li wrzesnia ·o godz. 9 rano wojska hitlerowskie 
wkroczyły do Pabianic. Owacyjnie, wręcz histe­
rycznie, witali je miejscowi Niemcy. Prawie wszy­
scy wyszli na ulice w mundurach NSDAP i SA. 
~a drugi dzień, 7 września, zginął z ich rąk 
16-letni harcerz, Janek Piechota. Wkrótce pojawiło 
się w mieście gestapo. Zajęło budynek szkolny 
przy ul. Mariańskiej. 

Natychmiast rozpoczęły się aresztowania. Pierw­
szymi ofiarami były: Helena Salska - nauczy­
cielka historii i Julia Stanisławska - komunistka. 
To one i jeszcze trzy inne pabianiczanki w listo­
padzie 1939 r. stały się jako jedne z pierwszych. 
polskimi więźniarkami w Ravensbriick. 

Wkrótce aresztowani zostali: Władysław Raszpla 
- sekretarz Kla!!owych Związków Zawodowych, 
delegat robotniczy Grelus i urzędnik magistratu 
Kwiatkowski. W listopadzie aresztowano postępo­
wych działaczy, nauczycieli, lekarzy, księży, mło­
dzież ze starszych klas gimnazjalnych i osoby no• 
szace nazwiska niemieckie, które nie chciały na­
lefeć do „narodu panów". 

Zgromadzonych w sali kina oświatowego „Za­
chęta" bito i katowano. Szczególnym sadyzmem 
odznaczali się dwaj miejscowi Niemcy - Georg 
Schorscb I Adolf Vogiel. Ich pierwszymi ofiarami 
stali się Józef Perugiewicz - robotnik, Józef Han­
del - kierownik szkoły w Bychlewie i majster 
tkacki - Jędrzejowski. 

W wiączyńskich lasach rozstrzelani zostali za 
to, że byli - jak stwierdza niemieckie oskarżenie 
- ,.zbyt 1mrliwymi Polakami I wychowywali mło· 
d7.icż w duchu polskim", hufcowy Zy!;munt Kłys, 
Władvsła .., Wierzbicki, Kazimi<'rz Mastelarz. Zgi­
neli, ·bo nie chcieli wyrzec się polskości Karol 
Allenberi::er i Kar.li Szmit. 

U mło-dvch rodził się bunt. Organizowali się 
w małe gi·upy konspiracyjne, które scalił i nadał 
im określony kierunek instruktor harcerski Adam 
St~pień ps. „Baryka" (zginął w Oświęcimiu). 
z młodzieżą pracował też dr Mieczysław Jawor­
ski. Aresztowany wraz z żoną powieszony został 
na dziedzińcu więziennym przy ul. Sterlinga. 
Młodzieżą kierowali także „Sęk" - Zygmunt 

Luboński. „Anka" - Antoni Kałużka i „Korczak" 
- Kazimierz Nowicki. 

Potem Zenon Bartoszek ps. „Piła" zwerbował 
do pracy grupę dtiewcząt, którą dowodziła „Lot" 
- Jolanta Sulejówna. 
Długa jest lista tych, którzy życiem przypłacili 

swa nienawiść do wroga. Nigdy nie wrócili do 
!<WÓich: Alina i Zenon Bartoszkowie, Janek Bis­
kupski, Tadeusz świątek, Bolesław Rutkowski, Ze­
non Ziemniewicz, Stefan Czerwiński, ojciec i bra­
cia Grotlowie, dr Wajerowski, Teodor \Vyrwa, 
Ludwik Luboński, Zygmunt i Eleonora Fiksowie 
i wielu wielu innych. których nazwiska odcz:ytać 
można na symbolicznych tablicach pabianickiego 
cmentarza. 

Trudnego wyboru musieli dokonać młodzi w 
okresie hitlerowskiej okupacji. Wiedzieli, że po· 
dejmują walkę, ze narażają siebie i swoich naj­
bliższych na tortury w gestapo, obozy konce1,,1-
traeyjne, na śmierć. A jednak walkę te podeJ­
mowali. Bu byt ojczyzny był zagrożony. Walczy­
li, ginęli, abyśmy mogli żyó w pokoju, prac'!wać' 
i budować naszą przyszłość. Jakże niewielu po­
koleniom dotąd było to dane.„ 

GIZELA BARGIELOW A 

-
FILARY ·nzIESIĘCIO KI 

Początek roku szkolnego jest 
zaws~e wydan:enietn. Od uv, och 
lat jest onu kumentowaue '•ar­
dzu szeroko, jako ie wszybcy 
kibicują. kolejnym eta, „.11 
wprowadzania w tycie dziesię­
ciolatki. Wiele mówiło Mt; o 
remontach, podro;c<tnikach, po­
mocach naukowych, :trojacb, 
obuwiu. A więc publicyści pny­
jęli punkt widzenia rodzica: 
muszę wyposażyć dziecko we 
wszystko to, co niezbędne. O 
res>tc niech się martwi nauczy­
ciel. 

Jest to dowód powszechnego 
zaufania do wiedzy i talęntów 
pl'dagogic>nych nauczycieli i 
operatywności władz o~wiato­
wyc•h. które musiały przygoto­
wać odpowiednią liczbę wy­
kształc-onej kadry. Zauf„nie to 
jest w pełni uzas1tdnione. Owa­
dzieśł"ill szesi' tysięcy nauc·,y­
ciełi, którzy w ubiegłym roku 
podjęli prac~ z pit>rwszymi kla­
sami, zrealizowało nowy pro­
gram doskonałe, aczkolwif'k był 
on zupełnie inny i w treści. i 
w metudycl' niź ten, do które­
go przvwvkli. Wskazują na to 
wynilri badań. które prowadzi 
na birżąco ln~tytut Programow 
Szkolnvch. 

Równil'i w tym roku dwa­
dzieśr.ia sześć tysięcy nauczycieli 
pod.ieło prace 'l pit>rwszvmi kla­
sami. Z pT'lyll'otowanirm odpo­
wiednirj kadry nie było wic\{­
szych kłopołbw. Problemy ia­
ezynają sic dopiero te ,z. W 
przvszlvm roltu piprwszokłastści 
rozpoozną nauke w ok. 28 tvsią­
C~ł"h klas. totet. j1t7. trzeba pr7Y­
stąpić do przygotowania ua-

uczyciell. Tymczasem z ostat­
nich remanentów personal n veh 
wynika, że brakuje ok. \O ty-

' sięcy osob. Oyrektnr Bogusław 
Cichy z resortu oświaty i •\IY• 
chowania t.wierdzi, że jest to 
uluka P•>'ZOrna''. ponie,vai wie ... 
lu nauczycieli przedmiotów ze 
starsLYCb klas pracowało jako 
nauczyciele nauczania początko­
wego i wystarczy po prostu ich 
powołać. Gdyby okazało 6ię, ie 
(mimo przewidywań) history­
ków, polonistów czy geografów 
jest zbyt matu, by w pełni za­
p-wnić obsadę kadrową dla 
pierwszych klas w przyszłym 
roku, uczyó będą absolwentki 
studiów wychowania przed­
szkolnego. Czyli, nie ma czym 
zapr7atar sohie głowy ..• 

Tu wypada zadać pierwsze 
pytanie. Mamy w kraju kilka-
naśc:iP szkół pedar:ogic:zn .v<'h 
(wyiszvcb) i uniwPrsvtetow 
kształcąC'ycb nauczycic>li. Fr7" 
planowaniu bieżącej obs<uly 
klas nauczania porzątkow<"r:o 
nie 'bierze się ich pod uwar:ę. 
Dlaczego? Dlateę-o. że pi.-rw­
szych specjalistów w zakresie 
nauczania porzątkowego uc7el­
nil' wvks7łałca dopiero w 19~1 
roku. A więc. na r:aszeni<' 
świec„. Po?a tym. jakie 'l'lamy 
gwar1uwje, ie wszysł"Y ah~ol· 
wP-nri podejmą pra"e w S7kole? 
Dntył"hc„•sowe do~wiarł<"t.f'ma 
ws1rnzu.ia bowiem na to, ił' ma· 
gistra p.-dai:oga szkoła ni.- ro· 
ciąga. Zwłaszcza szkoła wi<'j­
ska. S)loóród 11.5 tysiaca ter:n· 
rocznvrh absolwentów uczł'lni 
podjęło pracę tylko 6 tysięcy 

osób, w tym ,tylko 3 tysiące na 
wsi. 

Przy okazji: nowy system 
szkolnictwa nie dla wszystkich 
oznacza konieczność kształcenia 
do 'atkowej ilości kadr. Od 
dwóch lat zmniejsza się bowiem 
systematycznie limity przyjęć 
do wyższych szkół pedagogicz­
nych. Sytul!Jlja ta ma się od 
prz:yszłego roku zmienić. Resort 
o~wiaty przedstawi w cią!;'u 
najbliższych tygodni potrzeby 
w tym zakre~ie. a resort ;zkt1l­
nictwa w~szPgo i techniki zo­
bowiązał sic potrzeby te respek­
tować. 

Sumiennie i wnikliwie przygotowuje się przemysł dziewiarski do nadchodzących 
Targów Krajowych w Poznaniu. Cała ofert~ 42 zakładów przemysłu dziewiarskiego, 
złożona z 2700 wzorów, układana jest w konsultacji z handlem: uwzględnia się kie­
runki wzornicze, surowcowe, a także najlepsze wykorzystanie tych możliwości (przędze, 
barwniki, moce produkcyjne), jakimi przemysł dysponuje. W bieżącym roku przemysł 
znacznie elastyczniej podchodzi również do zmian zgodnych z wyraźnym kierunkiem 
zapotrzebowania społecznego na wyroby tańsze. 

Abv właściwie sprostać tym zadaniom, na oo­
nad dwa tveodnie przed Targami cała oferta 
dziewiarska zaprezentowana została przedstawicie­
lom handlu w Łodzi nziekl temu przemysł be­
dzie miał czas zbilansować wnioski handlu, 

Pierwsze wrażenie z przedstawionych handlowi 
propozycji jest pozytywne. Wprawdzie dysponuje-

....... 

Pytanie drugie: kto będzie 
zajmował się przedszkolakami, 
jeżeli spora część absolwentów 
dwuletnich studiów wychowania 
przeds<tkolnego przeniesie się 

do szkól? Nie zapominajmy bo­
wiem, ze poza sześciolatkami 
objętymi niemal w całości wy­
chowaniem przedszkolnym, wy­
kwalifikowanych .~auczycieli 
potrzebują także przedszkoli. dla 
dzieci w wieku 3-5 lat. · łini­
sterstwo Oświaty i Wychowa­
nia zapewnia, że nauczycieli 
nauc1-ania początkowego nie •a­
braknie. Problem w dobrym 
ich przygotowaniu. 

Cały cląźar doskonalenia kadr 
dla dzieśięciolatki spoczął na In­
stytucie Kształcenia Nauczycie­
li. Pierwszy etap polegał na 
pr<tygotowaniu 6:> tysięcy na­
uczycieli matematyki w związ­
ku z wcześniejszym wprowa­
dzeniem nowych programu\\'. 
Trwał on trzy lata i zakońcLył 
się w roku 1977. Potem w 
zwhizku ze zmianą pracy z 
sześciolatkami kształcili się na­
uczyciele przedszkoli (25 tysięcy 
osób). Poniewa:i od pewnego 
czasu odpowiedllio 'lmodyfilrn­
wauo programy w dwuletnich 
studiach wychowania przed­
szkolnego, dalsze doskonalenie 
w tak masowej skali Instytut 
Naucz„nia Nauczycieli uważa 
za zbędne. 

Obie ·akcje (tak bowiem moi.­
na określi{• przyi;otowywanie 
kadr <te wzi;lt•du chociażby na 
liczby uezestniczącyC'h w nich 
osob) były wstępem do trzecid, 
naju1a7.nit-jszej: przygolo\vania 
wyobo\\ awci1w pi.-rwszych klas 
zreformowanej szkc)ty. 

Sp„cjaltści zastall"awiali siP,, w 
jaki sposób pr'lygutowac tak 
duża lic'lbę kadry, żeby nit> za­
klbrir normalnego funkcjonowa­
nia s1.koły 1 zaproponowali o­
bowi:łzująl'y nb.-cnie systl'm 
samokszl:tlcenia kił'rowant>go. 
Polega on (w skróci<') na sa­
modzi.-lnej 1waey naurzycieli, 
wspomaganej audycjami NUR'f, 
hospitacjami, samodzielnym 
prowadzeniem lekc.ii w wybra­
nych szkołach. Ooskonal!'nie 
trwa trzy lata i zakończone jest 

kolokwiami. Nauczyciele pozna­
ją program o rok '"'cześnicj niż_, 
uczniowie. W praktyce wyglą­
da to tak, że wychowawca 
drugiej klasy już teraz przygo­
towuje sit; do nauc<1:ania w kla­
sach trzecich. 

Twórcy systemu samokształ­
cenia kierowanego zdają sobie 
sprawt; z jego niedostatków. 
Wynikają one z faktu, że głów­
ny ciężar kształcenia obciąża 
właśnie nauczyciela. Przyswoje­
nie wiedzy z języka polskiego 
czy matematyki jest prostsze. 

-Ale muzyka, plastyka, praca-te­
chnika? Nic więc dziwnego, że 
z wykładaniem tych przo!dmio­
tów nauczyciele mają najwięk­
sze kłopoty. 

Wprowadzana obecnie dzie­
sięciolatka wymaga od nauczy­
cieli ·rnacznie wii:ks<1:ej pracy. 
Wy>tarcz.v zajrzeć do prograrnu 
samokształcenia, żeby uświado­
mić sobie, ie nauczyciel w kla­
sach 1-111 musi obowiązkowo 
przestudiowai' ponad 100 po;i;y­
cji, a powinien kolo 300. 

W przyszłym roku rozpoczy­
na się kształcenie nauczycieli 
przedmiotów' w starszyeb kla­
sach. Pror:ram ten realizowany 
będzi<' przn dziesięć lat. Zre­
zygnnwauo przy tym z ~amn­
ksztakenia na rzecz studiów 
pnt>rlmiutowo - metodycznych. 
Slus'lnic. ponif'waż nauc~yciel 
możł' lił"<tYC na większą pomoc, 
kt1)ra przy tak wielkim wysił­
ku, jak przygotowanie ~ię clo 
pracy w dziesięciolatce, jest nie­
zbędna. 

B. ŻYŁKIEWICZ 

rystyka jest ciekawsza, a: wzornictwo - choć 
zgodne z kierunkami mody - pozbawione dzi­
wactw. słowem takie jak na produkcję długoseryj­
ną, przeznaczoną dla masowego odbiorcy przysta­
ło. 

ta odzieży niemowlęcej oraz bielizny bawelnianej 
dla małych dzieci, ale są to standardy, więl' roz­
mowy przemysł-handel dotyczą ilości, a nie wzor­
nictwa. 

Nowości jest sporo. Cieszy, że wiele zakładów 
wystąpiło z udanymi propozycjami odzieży dzie­
cięcej. przeznaczonej na wiosnę-lato 1980 r. Po­
kazano śliczne sukieneczki dziewC'zęce z bawełny 
z poliestrem w ładnych pastelowych kolorach, 
czerwone spodenki-rvbakl, a do nich - zależnie 
od wieku i płci dziecka - granatowe bluzv z 
marynarskimi kołnierzami, sweterki-bezrekawni­
ki. wdzianka. Biel. granat i czerwień - te> także 
gama kolorystyczna proponowana dla dzieci przez 

·"f ·""' .- . 7""'""·~ 

Na podstawie propozycji można sądzić, że w 
przyszłym roku bedzie na naszym rynku wiecej 
poszukiwanej odzieży z dzianiny welurowej. Zu­
pełną nowością są wdzianka z dzianiny typu 
sztruks (najciekaw<;Zt> rhyba w kolorze czarnym), 
łal'zone ?.: d~ianiną b!V<;Zl':>'.ąc•ą Jest to przebojowa 
oferta „Luxpolu" Te ~ame zakłady pokazały inną 
nowość: dzianinę z polinosicu. przvpominaiącą 
etaminę i nadaiaC'a ~ie na lekkie bluzy i suknie. 

Modeli jest - jak zaznal'zyliśmy - 2700. więc 
nie sposób wymienić wszystkich, jakie przemysł 

dostosował się naibArdziej racjonalnie do je-
go postulatów zgodnie ze swymi możli-
wośC'iaml surowcowvmi. a także dokonać 
przesunierla wzor6w miedzy zakładami. Zdarza 
sie bowiem. te oferowanv wz6r nie może być 
wvkonanv wvłąl'znie przez zakład macierzysty, 
gdv7 'tamt.wlenia handlu przekraczają jego możli­
wośl'i prodnkrvine: iednol'ześnie są fabrvki, które 
maią Akurat wolnE' mo<"e produkcyjne Fabrvkom 
nie wolno obe<"nle prodnkowaĆ' nicze1to bez uzgod­
nienia z handlem. zmieniła sie bowiem bardzo 
sytuacja na rvnku Niedosyt ilościowy został za­
spokojony i ludzie szukają konkretnvch wyro­
b6w I w odpowiednich do polskiej sylwetki roz­
miarach. 

I Z CZYM NA TARGI DO POZNANIA? 
my skąpił ilości!\ surowców naturalnych, ale 
dzięki usilnej pracy naszych naukowców skład 
mieszanek surowcowych jest lepszy, ce>raz bar­
dziej przypominają one I optycznie, i w dotyku 
włókna szlachetne: wełnę, bawełnę, jedwab. Kolo-

zakłady „Jarlan". z tak poszukiwanego baweł­
nianego frotee i z dzianiny o splocie aksamitu 
oferuje różne dziecięce ubranka w ładnych kolo­
rach „Fala" i „Sigmatex", a „Trawena" dziecięce 
ubiory z dzianin drukowanych. Bogata jest ofer-

. 

dziewiarski oferuje. Miejmy nadzieję, że najlep­
sze z nich zostaną docenione przez handel i że 
w przyszłym roku znajdziemy je w sklepach i w 
domach towarowych. 

K.'B, 
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W 
e współczesnej ochronie zdro­
wia obywateli humanistyczny 
aspekt pracy lekarskiej coraz 
b~rdziej wysuwa się na plan 
pierwszy. Na naszym gruncie 
początek zrobiono przed 10 

. laty, w trakcie reformy sy­
st~mu studiów medycznych. Zmierzano 
wowczas do ściślejszego powiązania z 
praktyką systemu kształcenia przyszły-:h 
lekarzy,. przeładowywanych teoretyczną 
sumą wiedzy. 

W rezultacie rozszerzono program 
kształcenia z zakresu tzw. medycyny spo­
łecznej. Zaczęto uczyć studentów patrze­
nia na chorobę nie jako na wyizolowany 
przypadek medyczny, ale jak na wynik 
uwl!-runkowań społecznych, kulturowych, 
socJa~nych. Jedn~cześnie postarano się o 
częsc1owe przynaJmniej „wyprowadzenie" 
studentów z klinik, gdzie stykają się je­
dy.nie z pr.zy~kami godnymi profesor­
skich tytułow l specjalistycznych ambicji. 
Jedną trzecią tzw. pensum klinicznego 
studenci odrabiają dzisiaj w oddziałach 
szpitali miejskich. A więc, tam gdt:ie 
spotykają przypadki najpowszechniej­
sze, typowe. 

Posunięcia te dały określone wyniki. 
I chyba właśnie dzięki temu zdano sobie 
sprawę jak dalece wszystko to jest nie­
wystarczające. Uzyskuje się bowiem le­
karzy radzących sobie daleko lepiej w 
zakresie praktyki medycznej, ale mimo 
wszystko ciągle jeszcze są to lekarze -
klinicyści, widzący swoją przyszłą pracę 
wyłącmie w szpitalach, a najlepiej w ra­
mach określonych, wąskich ipecja1ności. 

Stwierdzono ponadto, :i:e wypracowanie 
modelu kształcenia przyszłych lekarzy 
dobrze przygotowanych do samodzielnej 
pracy z pacjentem w gabinecie lekarli­
kim, ambulatorium, w ogóle w pionie 
tzw. podstawowego lecznictwa, wymaga 
nie tylko zmian w systemie kształcenia, 
ale i modernizacji zasad naboru studen­
tów do akademii medycznych. 

Jest faktem bezspornym, że do „upra­
wiania" zawodu lekarza potrzebny jest 
zespół ściśle określonych predyspozycji. 
I to nie tylko umysłowych w sensie za­
interesowań, zdolności manualnych, ~­
twości przyswajania sobie wiedzy, ale i 
charakterolo&icznych, humanistycznych 
wi·ęcz. I tu zacząć trzeba o<i początku. 
Czym jest dzisiaj egzamin wstępny na 
studia medyczne? Bynajmniej nie spraw­
dzianem przygotowania, posiadanej wie­
dzy. Można zaryzykować stwierdzenie, ze 
egzamin jest tylko sprawdzianem, :zy 
kandydat uzyskał kondycję potrzebną do 
przebrnięcia przez egzaminacyjny test 
komputerowy. Bowiem nawet najlepszy 
absolwent szkoły średniej nie jest w sta­
nie przebrnąć przez ten sprawdzian bez 
odpowiedniego treningu. 

Jednocześnie ów test komputerowy, bę­
dący dużym osiągnięciem jako taki, sta­
nowi jedynie kryterium oowiedzmy 
„przyrodnicze", podczas &dy tak potrzeb­
nego dzisiaj kryterium humanistycznego 
postawić jeszcze n ie umiemy w żaden 
sposób. 

Ml:lżna się o tym przekonać najlepie:i 
na przykładzie prymusów. Chodzi o wy­
bitnych absolwentów szkół średnich, zwy­
cięzców różnego rodzaju olimpiad itp., 
kierowanych na studia bez potrzeby zda­
wania egzaminu wstępnego. Właśnie w 
łódzkiej Akademii Medycznej przekonano 
się, jak bardzo zwodnicza jest nierzadko 

,. etykieta prymusa. Dla tegoroczny::h 
prymusów zrobiono bowiem sprawdzian 
z pytaniami o motywację. Chodziło o 
napisanie wypracowanra na temat trady­
cji medycyny polskiej, organizacji mię­
dzynarodowych zajmujących się sprawa­
mi zdrowia i zdrowotności, ewentualnie 
zasad działania polskiej służby zdrowia. 

Okazało się, że znaczna część podda­
nych sprawdzianowi prymusów wypadła 
niezwykle infantylnie. Były to elaboraty 
bez faktycznego pojęcia o istocie orzed­
miotu, w których wykręcano się zwyczaj­
nymi banałami. 

Tak oto wykrystalizowała nam się 
jedna z dziedzin wymagających pilnie rę­
formy w dziele kształcenia kadr lekar­
skich. Dziedzina preorientacji, przygoto­
wania nie tylko przyrodniczego, ale i hu­
manistycznego oraz odpCJ<Wiedniej selekcji 
kandydatów na studia medyczne. 

Drugą dziedziną pozostaje nadal sam 
system studiów. I tu i.robiono, a właści­
wie robi się znacznie więcej niż w pierw­
szym wypadku. Łódzka Akademia Medy­
czna była pierwszą w kraju, w której 
wprowadzono w systemie studiów no­
wość zasadniczą. W ubiegłym roku aka­
demickim z inicjatywy Instytutu Medycy­
ny Wewnętrznej i Instytutu Medycyny 
Społec=ej, przy wydatnej pomocy władz 
łódz.kiej służby zdrowia, powołano do 
życia placówkę, jakiej nie ma jeszcze 
nigdzie poza Łodzią - Zakład Podstawo­
wej Opieki Zdrowctnej. 

W sensie formalnym jest to Przychod­
nia R ejonowa miejskiej służby zdrowia 
przy ul. Tatrzańskiej. Placówka ta obe j­
muje swą opieką duże osiedle mieszkanio­
we, w sumie ponad 20 tys. osób. W jej 
gabinetach lekarskich, pod kierunkiem 
najlepszych lekar:r.y rejonowych jakimi 
miasto dysponuje, pracują w ramach za­
jęć praktycznych studenoi VI roku stu­
d iów. 

Chod<'-ił.o w tym przedsięwzięciu o 
przygotowanie w sposób praktyczny 
przyszłych lekarzy do samodzielnej i efo­
ktywnej pracy z pacjentem oraz wyro­
bienie w nich nawyków potrzebnych 
do tej pracy. Tutaj mogą najlepiej 
przekonać się w jaki sposób powinny 
kształtować się więzi między poradnią a 
oddziałem szpitalnym. Tutaj poznają 
praktyczne metody sprawnego i efektyw­
nego działania w typowych, najczęściej 
spotykanych sytuacjach, to znaczy w 
schorzeniach stanowiących „chleb powsze­
dni" gabinetów lekarskich w poradniach. 
Tutaj muszą nauczyć się praktycznie -
a nie z książki lub wykładu profesora -
jak diagnozować i leczyć różnego rodLa­
ju choroby układu krążenia, niedo- i 
nadciśnienia, przewlekły nieżyt oskrzeli, 
infekcje dróg oddechowych, wszelkie 
grypy, anginy itp. schorzenia przeziębie­
niowe, rozedmę płuc, astmę, odmiedniczko­
we zapalenie nerek, kamicę, kolkę wą­
trobową, dolegliwości reumatyczne. Po­
znają wiele spraw, które pcrwinien (a nie 
załatwia) lekarz ogólny; jak wyjąć pa­
proch z oka i przepłukać je, przedmuchać 
kanały nosowe. Muszą wreszcie pora­
dzić sobie z najprostszymi dolegliwościa­
mi laryngologicznymi słowem, ze 
wszystkimi tymi przypadkami, którymi 
dzisiaj lekarze rejonowi „zapychają" n ie­
potrzebnie gabinety specjalistyczne. 
Uczą się ponadto podstaw orzecznic­

twa absencyjnego i inwalidzkiego, wy­
słuchania pacjenta, kierowania nim pod­
czas leczenia w poradni i w domu, trak­
towania go nie jako jednostki chorobowej, 
ale jako pod mi o t u swej przyszłej 
pracy. I co najważniejsze, uczą się mieć 
dla pacjenta czas, chęć i zainteresowanie 
jego stanem psychicznym, jego warunka­
mi życiowymi. A zdawałoby się, że każdy 
adept wiedzy medycznej wie o tynt, iż 
od tego właśnie zależy polowa sukcesu 
w walce z chorobą. 
Niespełna roczne doświadczenia wyka­

zały. jak ważne jest to posunięcie orga­
n izacyjne. W roku bie±ącym Zakład Pod­
stawowej Opieki Zdrowotnej AM w t..o­
dzi rozszerzy zakres swego działania tak­
że na studentów V roku. Te same działa­
nia podjęte zostaną również we Włocław­
ku. Rozwija się te metody w pionie pe­
diatrii, pracując na bazie żłobków i 
przedszkoli. 

Wydaje się, że Akademia miejska 
służba ,zdrowia osiągnęły wreszcie poro­
zumienie w dziedzinie o kapitalnym zna­
czeniu dla jakości przyszłych kadr. Może 
więc doczekamy się niebawem, że orogi 
łódzkiej uczelni medycznej opuszct:ać bę­
dą dobrze przygotowani do swych zadań 
l ekarze ogólni. Zrobi0110 naprawdę dobry 
początek. 

LESZEK RUDNICKI 

~ I . -

~ I ZEGNAJ LATO, N~~!!~;~ 
~ Przebój opolskiego festiwalu dopiero teraz nabie- mi. Jak? Choćby lokując ich w. 
~ ra' szczególnej aktualności, bowiem „Zegnaj lato za jednym pokoju w przypadku pci{o-

rok" śpieWaJ·ą sobie pod nosem \Ys"TVs<:y, którrz;y ur- jów zbiorowych, blisko siebie, jeśll 
• -J pokoje są małe, czy też przy wspól-

~ 
lop mają już za sobą. Ci, którzy dopiero się wybie- nych stolikach w stołówce. Po-

~ rają, mogą co najwyżej powiedzieć „Witaj, złota znawszy siebie , potrafią zmonto-~ wać indywidualny, zgcdny z ich ~ polska jesieni" mając nadzlieję, że rzecZY'Viście bę- zainteresowaniami i sposobami w:v-
~ dzie „złota". Tak czy inaczej - szczyt urlopowy ma- poczywania1 program pobytu na ~ ur lopie. Tylko trzeba poświęcić ~ my W zasadzie · za sobą i można sobie pozwolić na wczasowiczom - po ich przyjeź-
~ międzyurlopowe refleksje. Międzyur1opowe dlatego, dzie - nieco więcej zainteresowa-

d 
fR\ · · d yt 1 ta 1979 · 1980 · t ._._ h nia, niż wymagaja tego rutynowe . ze mię zy szcz P1'll a 1 JeS w.vC ę cza- formalności: zameldowanie, wyda-
~ su i gdyby z refleksji tych miało coś wyniknąć - to wanie numerków na posiłki, klu-
~ zdąży się to coś przemyśleć lub wp11owadzić w życie. cza. 
~~ Toteż WCZASOWICZE, dla któ-

rJJ. ~~ rych ważne na urlopie są łącznie: 
słońce, świeże powietrze, bezpośred­

A tematów do refleksji jest spo- śwJeci jeden dzień, dwa - przy ni kontakt z przyrcdą, ruch i do­
~ ro. Weżmy na przykład TEMAT: stołówkowych stolikach zaczynają bra, odpowiadająca im rozrywka 
~ SŁOŃCE. Ze s~ońcem fest tak jak się rwważania: wracać do domu - pozostawieni są sami sobie. ~ko­~ z papierosami. Wielu jest nałogo- wcześniej, czy jeszcze zaryzykować ro więc zdani są tylko na własnl\ 

n 
N 
t< • • • 

~ wych „opalaczy". Mogą lekarze czekanie? Bo nie ma słońca - nie inicjatywę - może warto im uła-
ostrzegać do znudzenia przed nie- ma życia - nuda. twić życie przynajmniej puez 

~ bezpieczeństwami zbyt intensywne- Trzeba przyznać, że domy wcza- wprowadzenie większej elastyczno­~ go opalania, wskazywać na odstra- sowe sprzyjają „nałogowcom". ści w organizacji wc-i:asowego dnia, 

~
~ szające przykłady „czerwcnoskó- Choćby przez rytm posiłk<1Wy. Z co jest prawie równoznaczne z 

rych" lub „łaciatych" na plaży i plaży - na ogół - niedaleko do elastycznością pór posiłków? Może 
chorych we wczasowych pokojach, stcłówki, zawsze zdąży się skoczyć, uda się zrobić coś w tej materii · 

~ 
namawiać do umiarkowania i opa- zjeść w pośpiechu obiad i wrócić przed początkiem przyszłorccznego 

~ lania się w ruchu, a nałogowcom czym prędzej, aby nie straci~ ani szczytu urlopowego? Może to 
~~ to i ta•k nie pomoże. Nadmorskie jednego promyka słońca. Gorzej z zmniejszy liczbę nałogowych opa-
~ i nadjeziorańskie plaŻe zamieniają amatorami aktywnego wypoczyn- laczy. H. W, 
~ się w patelnie. Jest to wyjątkowo ku, długich spacerów l wycieczek. 
~ trafne określenie i temu, kto je Jeśli nie chcą być pozbawieni o­
~ wymyślił, należałoby dać nagrodę. biadu czy kolacji - nie mogą se~ 
~ Przepis jest bowiem taki: przypiec bie pozwolić na dłuższe wyprawy. 

jedną stronę, drugą - a następnie, W twardo określonych godzinach 
~ po kolei, boki. Nie może pozostać muszą się zameldować w stołówce. 
~ ani skrawek nie przyrumieniony, Poza tym DOMY WCZASOWE 

bo „całość" będzie nieudana. nie oferują urlopcwiczom zbyt 

~ 
NAŁOGOWI OPALACZE - leżac wielkiego wyboru form aktywnego 

~ całymi dniami na plaży - nie na- wypoczynku i interesującej roz­
~~ rzekają na nudę. Nuda zaczyna się rywki. Owszem: organizują wycie­
~ dopiero wtedy, gdy słońce kryje czki zbiorowe, bilety na imprezv 

się za chmury. Próżno perspektywą kulturalne; do kin. Wszystk<> dla 
spaceru nęcą brzegi mona, próżno wszystkich - jednakowo, w jed-

~
~ ]asy kuszą doskonałym powietrzem, nym czasie. Bez uwzględnienia te-

~
~ próżno obiecują wiele wrażeń cie- go, że zaintereSO\'/ania ludzi są 

kawe okoliczne miejscowości, miej- różne. Bez próby stworzenia więk­
sca i zabytki. Zapełniają się nato- szej szansy wyboru for m wypo­
miast kawiarnie, kina , świetlice i czynku i rozrywki, stworzenia ela­
pokoje domów wczasowych. Nało- , stycznego i różnorodnego progra­
gowi opalacze muszą być blisko mu, „ któr ym każdy zn alazłby ccś 
plaży, muszą być: w pogotowiu. A dla siebie. Lub przynajmniej uła-1 
nuż zaświeci słońce? A jeśli nie twienia wczasowiczom tworzenia 

!!11m11mmmnnm11111111111111mm11111111m11111111111m11n111mnu. ( - -- -§ Makulaturowa walizka § - -= = 5 Makulatura wiadomo - to roznego rodzaju papiery: ga- 5 
5 zety, kawałki opakowań, tektury falistej, listy urzędowe i pry- 5 
5 v:atne, ścinki itd, itp. Wszystko to po~iada naturalną niejako E = skłonność do poddawania się przeciągom i podmuchom wiatru : = i fruwania. A tymczasem jedno tylko (spośród kilkunastu 'v S - -5 kraju) Okręgowe Przedsiębiorstwo Surowców Wtórnych w S 
: Radomiu ma w br. skupić ponad 14 tys. ton makulatury. : - -- -: I tu pojawia się „boa" - nie wąż, ale potężna prasa, która : 
:: ściska w swych splotach różnolitą masę makulatury. Z czegoś, S 
: co wypełniało całą skrzynię ciężarówki - robi pakiet, wiel- : 
: kości dużej walizki. Walizeczka - bagatela* waży 200 do 300 kg. : - -- -= Praktyczny „boa" - jeżeli jest produkcji holenderskiej - : 
E kosztuje 50 tys. dolarów. Pracownicy OPSW w Radon1iu zro- 5 = zumieli, że jeżeli tą drogą mają uzyskać prasy. to na pewno 5 
5 nie tyle, ile ich potrzeba~ Toteż podjęli pracę nad skonstruo- 5 
$ waniem własnego „ściskacza makulatury". 5 - -dl 1111 R I I! I li Ili Ili I 111111111111111111111111111111111111U11111111111111111!11111111 

Na budowie 
LHS 

Przy budowi~ Linii Huln1czu-S iar„ 
kowej roboty trwa.la na wielu od­
cinkach. na cale.i dl ugości tej na.1-
wiekszcj obecnie inwestycji kolejo­
wej. 

'</z: zmechanizowane układanie to· 
rów w rejonie Wolbromia. woj. ka­
towickie. Pracu.ia tu brygady Przed­
siebior•twa Robót Kolejowych nr 9 
z Krakowa. Pomaga.Ją Im żołnierze 
WP. 

Z książki Muhammada Ali pt. „Naj­
większy", w której sławny bokser opi­
suje dzieje swojego życia, stoczonych 
walk i kariery, zamieszczamy dziś tłu­
maczenie fragmentu dotyczącego walki 
z nie mniej sławnym mistrzem wagi 
ciężkiej Joe Frazie rem. 

NIEPOKONANY eee 
Bardzo łubie gdy dzieci na mój widok wołają.: 

„Nasz czempion. nasz czempion znów zwyciężył!" 
l\lałe i duże miasta. burmistrzowie. 1tubernatorzy 
i różne oritąnizacje witają mnie Wydając dla 
uhonorowania wielkie parady, oritanizujac .-Dni 
Alego••. Zapraszajll mnie bym walczył w miejsco­
wościach itdzie za ·swoje protesty odsiadywałem 
kare. 
Obiecałem. że bede walczą.cym mistrzem świata. 

Tak też jest. W cia~u 10 miesięcy przyjmuje trzy 
wyzwania. ale od czasu itdv ujrzałem wielkiego 
Foremana na deskach. najbardziej zajmuje mnie 
myśl czy nie wycofać sie ostatecznie z boksu. 
Moi adwokaci radza: • .Do końca życia nie 1>0trze­
buje sie pan już martwić o los swojej rodziny. 
Niech Pan raczej zatroszczy sie o lokate kapita­
łów. Co właściwie chce pan jeszcze udowodnić?" 

Ale jest jednak coś. czeR'o nie mo1t:e zostawić 
otwartego. .,Zanim odejdę od aktywnego s1>0rtu­
mówie do Herberta - musimy dać Foremanowi 
okazje do wa.Ikt o tytuł. Przecież i on dał mi 
szanse. Jeśli tylko bedzie gotów. damy mu re­
wanż" .• ,To 1>0trwa jeszcze bardzo długo" - uwa­
ża Herbert „Tv za-0hwiałeś jego zaufanie do sie­
bie. Teraz Georitr będzie omijał kw.i:dego wybit­
neKo boksera. aż znów uwierzy w siebie. A poza 
tym to nie George'a chca ludzie zobaczyć. Oni 
wołaja o Fraziera. On gwarantował zawsze naj­
twardsza walkę, Duże uieniadze można otrzymać 
tylko za walke z Frazlerem. On też o tvm wie 
i czeka tvlkC?>, by ktoś zgromadził od1>0Wiedni 
bank. 

Joe Fra.zier odrzuca jedna propozycje za druga, 
p0dczas l!'dv ja bronie kolejno mojego tytułu mi­
strza świata w walkach z Chuckiem Wepnerem, 
Ronv LoVlPm i Joe BuR'nrrem. Wreszcie Herbert 
doradza mi. bv obwieścić publicznie moja rezyg­
nac.ie z dalszvcb walk. by Joe zrozumiał że być 
może już niitdv nie będzie miał szansv walczyć ze 
mpa dla odzvska nia tvtułu. To poskutkowało. Joe 
Frazler podpisał kontrakt na walkę ze mną. w 
Manili. 

f DZIENNIK POPULARNY nr 196 (9372) 

W czasie konferencji prasowej zaraz po walce 
z Bugnerem w Kuala Lumpur nagle ujrzałem 
wśród publiczności szerokie plecy Fraziera. „Joe, 
przychodzisz za późno - wołam. - Ustępuję, 
spóźniłeś się" ••• Nie ustapisz - odpowiada Frazier 
- potrzebujesz mnie tak samo. jak ja ciebie". 

„Czy ktoli chciałby zobaczyć mnie w jeszcze jed­
nej walce z Frazierem?" - wołam. Tłum krzy­
czy, ku memu zaskoczeniu: • .Ali - Frazier! Ali 
- Frazier!. Tak. chcemy tej walki!" Wołam głoś­
no: „Kto Jeszcze wierzy, że Frazier może jeszcze 
mnie pobić?" Połowa sali wola: „Joe Frazier, !oe Frazier!" „Jak możecie? - pytam. - Zwycię­
zyłem Georite Foremana, a wy wciaż Jeszcze wąt­
picie! Mojżesz kazał ogniowi spaść z nieba., 
urzemienił Wode w krew i podzielił morze. Jesz­
cze wclaź watpicie. mimo źe uczyniłem tyle 
różnych cudów. Nikt nie będzie m6gł mi za.rzucić, 
że kiedyś zrobiłem unik przed walka. Jeśli Joe 
chce walki, urosze bardzo! I to dotyczy nie tylko 
Fraziera. ale Nortona. Foremana, Ellisa!" 
Ki~ natychmiast podchwytuje: .. Mamy więc 

superwalkę numer trzy. To bedzie hzeci super 
-bój! Muhammad Ali i Joe Frazier spotką.ja się 
po raz trzeci i ostatni, To będzie dzień, który 
raz na zawsze ro7,strzY1tnie wszystko. Zobaczymy 
kto. Jest prawdziwie największym mistrzem wagi 
cięzkiej. Walka odbędzie sie 1 października w 
Manili". 

,.Ja Już nil! moe'.ę tego dnia doczekaó - woła 
Joe. - Wreszcie sie dobiore do twojej skóry. Ali. 
Jestem na ciebie na.palony jak prosie na koryto. 
Juź nie moite doczekać sie Manili". „Nie masz 
wielkich szans. Joe - mówie !11' to. - W za.kła­
dach nikt nie bedzie obstawiał ciebie, nikt prze­
cież nie uostawi na to. że baptysta może Pobić 
muzułmanina". 

Manila okazała sie Jednym z najmilszych miast, 
w których kiedykolwiek przelałem swa krew. 
Przez okres kenin1tu pokochałem tamtejs~yclt 
ludzi. Wciaź byli 11r1:y mnie 1 okazywali swą 

sympatie. ale gdy w koloseum rozpoczela się 
walka, rozległ się dookoła tak dziki wrzask o bez­
wzglę1lność. jakiego jeszcze dotąd nie słyszałem. 
Stadion za~rzewał nas do najtwardszej walki w 
całej mojej karierze. 

W 14 rundzie trzeba było położyć kres walce. 
Ogłoszono moje zwycięstwo przez techniczny k.o. 
Sam nie Wiem jak znalazłem silę by dowlec się 
do garderoby i runać na leżankę. Wytrzymałem 
walkę, ale ból jest tak dotkliwy. :ie odsuwam 
wszystkich od siebie. Nie zgadzam sie tez na 
rep<>rterów. Waleze już 21 lat i spotykałem prze­
ciwników z temperamentem, siła i zdecydowa­
niem. Ale teraz mam za sobą. przeiycie, .iakiego 
nie zaznałm dotad ani razu. Walczyłem z bokse­
rem, który mnie doprowadził na skraj życia 
i śmierci. 
Ktoś pyta: „Dlaczego się pa.n tak ma.Io ruszał, 

dlaczeg-o nie tańczył Pan tak jak zawsze?" „Bo 
to była zupełnie inna walka" - mówię. 

Tak, to było zupełnie coś innego, Gdybym sie 
więcej ruszał, nigdy bym z Frazir.rem nie wy­
trzymał tylu rund. Sadler. były trener Foremana, 
zalecił mi trening siłowy. To znaczyło jak naj­
mniej ruchu. 
Ktoś woła: „To była najwieksza walka. jaką 

kiedykolwiek pokanno. To była największa wal­
ka w historii boksu". 

Teraz coraz więcej ludzi wciska się do itarde­
roby. Jest tez J. Paul Getty III. smukły nieśmia­
ły chłopiec. którv długimi włosami pokrywa brak 
ucha, które odcięli mu kidnaperzy ••• Jeśli wyco­
fasz sie. champ, to możemy IEacząć razem Wiele 
interesów - prooonuie. - Takiej Walki jeszcze 
dotad nie widziałem". 

„Co tam w rinll"u właściwie było? - pyta jakiś 
reporter. - Pierwszych pieć rund łatwo pan za­
liczył. Później Frazier zaczął przeważać, a następ­
nie pan brał odwet. Co to było?" 

Ból wciaż sie wzmaga. Ledwo coś do mnie do­
ciera. Jakbym jeszcze raz otrzymywaf tamte cio-

sy. Cokolwiek kiedyś publicznie powiedziałem o 
F'razierze - jedno jest pewne, że stałem nap ·ie­
ciw jednego z najwiekszyrh bokserów wszystkich 
czasów. W szóstej rundzi<' zarzałem odczuwać je­
go trafienia na korpus. Zanim walka sie skoń­
czyła. czułem zupełne wyczerpanie. . Pierwszy 
raz obawiałem się. że nie utrzvmam przeciwnika 
na dystans. Znów ktoś pyta skad brałem siły by 
te kator1te wvtrzymać. Nie odpowiadam. Ale od­
powiedź jest jedna: moja siła bierze się z myśli 
o _przyszłości i z tel!'o. czym bvłiibv dla mnie PO­
razka. Inni bokserzy mieli wiecej l)l}rażek niż ja 
i zapaminaja potem te lekcje. Ja nigdy nie za­
pominam, Wiem. że meżczyzna naprzeciw mnie 
nigdy nit> popuści. 

Jest m; mdło od b6lu. Cala sile koncentruję na 
pięściach. ale Frazier , nie pada. Jego twarz to 
.iuż tylk~ ~kniecia i opuchlizna. Jego oczv '.iuż 
led~o Wtdac,. ale wciaż ma upór walki, omija 
moJe udrrzen1a i ładu.ie ~wa lewa w moje żebra, 
w l\"łowe, Każdv cios. który otrzvmu.ie. to krok 
do 1trobn. Czu.ie to. Już tak C'Zesto byłem wyczer­
pany. W czasie olimuiadv. w walce o „Złote Rę­
kawice". ale teraz to jest nieznośne. Dlaczei:-o to 
robimy? 
G~y za_czyna sie 14 runda, wiem ze moge prze­

ll'rac .. Zbieram ostatnie siłv. Strzelam pre~tvmi 
tak, z.e już ramion nie czuje. Gdy runda sie koń­
czy. Jestem bliski załamania. Patrze w ró11: Fra­
ziera. Jego twarz wyglada odstras17.ajaro. Anffelo 
szepcze: • .Popatrz może Frazier już ·nie przyj­
dzie". 
Menażer Fraziera i lekarz. PO zbadaniu Joego, 

tak właśnie decydują. A więc to jednak koniec. 
Mój o.iciec dumnie ·obnosi trofeum. które wrę­

czył mi prezydent l\farcos. Na bankiet u prezv­
denta. mimo opuchlizny, przychodzę. Joe nfe. 
Ale F1·azier przesyła mi wiadomość. „Potrakto­
wąłem cię ciosami, które rozbiłyby każdy mur, 
ale ty nie padłeś. Jesteś wielkim championem". 

Tłumaczenie: MARYNA KRAJ 



Dar kobiet 
dla wvchowanków 
domów dziecka 

Przyjemna uroczystość odbyła 
się wczoraj w świetlicy Zakła­
dów „Pafino". Nastąpiło tu u­
roczyste przekazanie wycho­
wankom domów dziecka odzie­
ży i bielizny uszytej z odpa­
dów poprodukcy.inych przez 
pracownice tego zakładu, człon­
kinie Ligi Kobiet. 

Ponad 2 miesiące trwało szy­
cie w czynie społecznym - z 
okazji Międzynarodowego Roku 
Dziecka i 35-lecia PRL - kaf­
taników, koszulek, śpioszków i 
sukieneczek, które przekazano 
wczoraj pensjonariuszom do­
mów dziecka im. S. Jachowi­
cza, S. Żeromskiego. Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego nr 6 
przy ul. Municypalnej oraz ro­
dzinnego domu dziecka przy ul. 
Ciechocińskiej 10. 

Zadowolone roześmiane buzie 
dzieci podjętych przy tej okazji 
słodkim poczęstunkiem byłv 
najlepszym podziękowaniem dla 
ofiarodawców. W uroczystości 
wzięli udział przedstawiciele 
władz dzielnicy Łódź-Górna. 

Na podobonym spotkaniu z 
pensjonariuszami Państwowego 
Domu dla Przewlekle Chorych 
przy ul. Wróblewskiego nrze­
kazano 300 metrów tkaniny na 
sukienki - dar Komitetu Osie­
dlowego nr 28 i Terenowego 
Koła LK dzielnicy Górna. 

v Wesoła kapela 

Mniej pyłów nad Łodzią 
I Łódzka służba sanitarno-epidemiologiczna prowadzi systematy­

czne pomiary zanieczysfczeń atmosfery w Lodzi, Pabianicach, 
Zgierzu, Głownie, Aleksandrowie, Strykowie, Ozorkowie, An­
drespolu, Rzgowie, Sokolnikach, Lućmierzu, Ksawerowie i Kon­
stantynowie. 

Badania te obejmują natężenie 
pyłów w powietrzu i innych ub­
stancji toksycznych, które zmu­
szeni jesteśmy wdychar, płacąc 
swoisty haracz za uprzemysłowie­
nie. 

~
~ W ostanich latach rozbudowa­
m, no EC-Il (gdzie opracowano do­
~ kumentację na modernizację e­
~ lektrofiltrów) i EC-III, wybu­
dowano EC-IV. Elektrociepłownie 
te zlokalizowane są na ogół w 
pewnej odległości od terenów mie­
szkalnych. Stale też likwiduje się 
lokalne kotłownie. 

W latach 1973-1977 uzyskano po­
lepszenie sprawności urządzeń od­
pylających w zakładach przemy­
słowych o 2 proc:„ co zmniejszyło 

em1sJę pyłów o około 2000 ton w 
ciągu roku. Srednie stężenie dwu­
tlenku siarki w 1978 roku uległo 
zmniejszeniu o okoto 25 proc. w sto­
sunku do 1977 r. Stad w ostatni ; h 
latach zaznaczyła się tendencja 
spadkowa stężenia i opadu p~·łów 
w naszym mieście. Pewne prze­
kroczenia notuje się jeszcze w 
śródmieściu, przemysłowym rejo­
nie Widzewa oraz w Zgierzu. 

Nadal poważnym problemem 
zdrowotnym są substancje toksycz­
ne, emitowane przez kilka zakła­
dów w naszym województwie: wi­
dzewską „Anilanę'', zgierską „Bo­
rutę'', „Polfę", „Azbest", Zakłady 
Chl'miczne „Organica-Argon" w 
Strykowie i Spółdzielnię Chemików 

OD KWALIFIKACJI DO A vVANSU 

„Xenon'' w Rąbieniu. Szczególnie 
dokuczliwe są ZWCh „Chemitex­
Anilana" na Widzewie. Przedsię­
biorstwa te mają opracowane pro­
gramy zakładania odpowiednich 
urządzeń filtracyjnych, niemniej 
w niektórych przypadkach jak np. 
na Widzewie, jest to sprawa jesz­
cze przyszłości. Wydaje nam się, 
że konieczne jest tu przyśpieszenie 
działań, w interesie nie tylko oko­
licznych meiszk~ńców, ale i wszy­
stkich łodzian. 
~ W ub. roku stwierdzono także 
~ w centrum Łodzi znaczne za­
~ nieczyszczenie powietrza przez 
~ spaliny samocl,odowe. Badania 
wykazały przekroczenia najwyż­
szych dopuszczalnych stężeń tlen­
ku węgla i ołowiu. Jak widać 
gwałtowny rozwój motoryzacji u­
jemnie wpływa na nasze zdrowie. 
Wydaje ·nam się jednak, że gdyby 
wszyscy użytkownicy pojazdów 
dbali o systematyczną regulację 
gaźników samochodów, powietrze 
w centrum miasta byłohy na pew­
no znacznie czystsze. (ms) 

W todzi rozpoezrnają praeę 
centra kształcenia ustawicznego 

Dokształcanie i uzupełnianie kwalifikacji przez dorosłych ma letnim. Uczelnia uprofilowana jest I 
go 26 kształcić będzie słuchaczy w 
liceum 3-letnim (po ZSZ) oraz 4-

swoj4 odrębność i specyfikę. Tym, którzy kiedyś nie zdołali na kształcenie w kierunku wló-
ukończyć pełnej szkoły podstawowej, zawodowej, czy liceum, ł;if'nniczym i budo\wlanylft, 

Kapela podwórkowa „Konstantyno- nia braków. Jest to dziś wobec rosnących wymagań gospodarki 3" · 1. • b d · · wiacy'·, w składzie: Henryk Nawroc- go u specia izowac ę zie się I 
trzeba stworzyć zachęcające warunki i możliwości do nadgonie- ] Centrum przy ul. Kopcińskie-

ki, Zenon Fisiak. Stefan Boruc. Ta- w stosunku do kadry pracowniczej zagadnienie wielkiej wagi. I w kształceniu dorosłych syste-
deusz Zaplński. Jan Tarka, Henryk I mem zaocznym, a centrum 
Fogiel, Ryszard Wencel i Henrvk przy ul. Różyckiego 5. poza ciąga-
Antc7.ak pow,tala we wrześniu 1977 Począwszy od 1975 r. resort 

1 
ro~łych i pełniących w tym za- mi licealnymi _prowadzić będ~ie 

roku. Członkowie kapeli pracują w oświaty rozpoczął wdrażanie no- kresie wiodącą rolę w wojewódz- podsta~~we sti.;dia zawodowe a~a 
różnych zakłarlach włóklennlczy.ch wych form orga~acyinych kształ- twach. robotmkow dą_zących do uz.Y:skama 

' Łodzi I KonRtant.ynowa. · t t ł b t k k 1 f k cenia i doskonalenia zawodowego I Założeniem jest stworzenie Y u u ~~ o m ·a wy wa 1 1 owa-
Kapela brała 1uż udział w kilku- doro~łych. w miejsce szkół wie<'zo- wzorcowych placówek dysponu- nei;o. ~ha centrum nr l przy u_l. 

dziesiec1u imprezach I POsiada w do- rowych i zaocznych przy sieci jących własną bazą lokalową, Prochmka 42. ~ontynuowac. będz~e 
robku POnad 40 utworów (o wlas· szkół dla młodzieży, zaczęto powo- nowoczesnymi środkami dy- formy kształcema w zakresie wyz-
nych tekstach) o charakterze folklo- ływać do życia centra kształcenia dakt,·cznymi z zapleczem soci·al- szych klas szkoły podstawowej. 
melodii retro" Kierownikiem mu- us awicznego, Ja o ins y ucie o- nym oraz wyspecjalizowaną kadrą. nszys Kle o z te osro 1 sz a -
rystycznym, ballad podwórkowych I I ·t . . k . t t . ' nr t' · ł'd k" • dk. k t ł 
zycznym "1est absolwent WSM mgr światowo-wychowawcze specjalizu- Celem nowych centrów jest pro- cenia dorosłych, umożliwą takie 
Tadeusz Woreta. (Mur) jące się w ciągłym kształceniu do- wadzenie szkół dla pracujących, słuchaczom składanie egzaminów 

PRZEŁADUNKI 
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NA BllKIEH 
Z jr-dnej strony Spółdzielnia 

Transportu Wie.fskiego w Lo­
dzi stara się usilnie o zwięk­
szenie dostaw cementu, wapna 
I węgla dla potrzeb rolnictwa 
naszego wojewó1lztwa, z dru­
giej zaś, kiedy wreszcie stara­
nia 1„ zostają uwieńczone peł­
nym sukcesem nie może so­
bie poradzić z terminowym roz­
ładowaniem wagonów podsta­
wianycb na stacjach PKP. 

Mówiono o tym w czasie wczo­
rajszego posiedzenia Wojewódzkie 
go Sztabu d.s. Transportu, kt61·e­
mu przewodniczył wiceprezydent 

Uszkodzona latarnia 

Alarmujący telefon otrzymaLi­
&my wczoraj od Czytelnika, mie­
szkającego przy ul. Bednarskiej. 
Na skrzy.towaniu z ul. Korsaka 
stot mocno wykrzywtony od ude­
rzenia samochodu, slup latarni. 
Wypadek mtal mtejsce trzy mie­
siące temu. nikt jednak przez ten 
czas nie zatnteresowal. się owym 
slupem. Zdaniem naszego roz­
mówcy. latarnia w każdej chwili 
może się przewrócić. 

P1·osimy wla.dze dzielni cy o na­
tychmtastową interwencje w tej 
sprawie, póki jeszcze nie ;est za 
późno! 

R. 

z ·ovscYPLINA 
Łodzi - Zbigniew Polit. Nie 
tylko zresztą STW, ale także EC­
III w Lodzi, „Boruta" i GS w 
Zgierzu, „Pamotex" i „Polfa" w 
Pabianicach zna~ują się „na ba­
kier" z dyscypliną terminowego 
wyładowywania wagonów. Dość 
powiedzieć, że w okresie od 13 
do 26 sierpnia p1·zetrzymano ich 
393 przez 4.628 godzin. 

Jakie są tego przyczyny? Spół­
dzielnia Transportu Wiejskiego 
tłumaczy się spiętrzeniem "' 
sie1·pniu dostaw. W miesiącu tym 
nadeszło o 500 wagonów więcej 
niż w lipcu. Nie zdołano tak zor­
ganizować pracy, żeby nie płacić 
kolei „osiowego". Wprawdzie osta­
tnio STW otrzymała 5 mechanicz­
nych rozładowarek, ale pilną ko­
niecznością jest odpowiednia roz­
budowa stacji towarowych, na 
których nowoczesny sprzęt mógłby 
być wykorzystany. 
Kończy się już rozbudowa sta­

cji towarowej w Andrzejowie" 
gdzie wyznaczono olbrzymi teren 
przeznaczony tylko do dyspozycji 
STW. Dzięki temu będzie można 
szybciej dostarczać węgiel, cement 
i wapno rolnikom Andrzejowa, 
Nowosolnej, Andrespola i Bukow­
ca. Również prowadzi się roboty 
przy instalac;ji ramowych suwnic 
na stacji PKP w Zgierzu. Będą 
one ukończone w przyszłym roku. 

Bez zwiększonej mechanizacji 
rozładunków wagonów jak 
stwierdził Zb. Polit - trudno so­
bie wyobrnzić sprawną pracę bry­
gad przy tym zatrudnionych. Nie­
mniej należy uczynić wszystko, że­
by sama organizacja tych robót 
była bez zarzutu. j. kr. 

nauczanie w formach pozaszkol- eksternistycznych w zakresie szko­
nycb, przeprowadzanie egzaminów ły podstawowej i liceum. Prowa­
eksternistycznych i współdziałanie dzić będą dla słuchaczy oraz mie­
z zakładami pracy w przygotowa- szkańeów dzielnic kursy języków 
niu kadry rezerwowej. obcych, przygotowawcze na studia 

Do tej pory w 26 województwach oraz uniwersytety powszechne dla 
podjęło pracę .40 takich centrów o I rodziców. Nauka w centrach odby­
ró:inym profilu. Od 1 września br. wać się będzie na 2 zmiany dla 
otwierają swe podwoje trzy cen- wygody pracowników zatrudnio­
tra kształcenia dorosłych w Lodzi. nych w takim systemie w przemy-
Centrum nr 1 przy ul. Żeromskie- śle i handlu. (M. Kr.) 

We wrześniu zagospodarowywanie 
nowego szpitala w Pabianicach 

Dobiega końca budowa kom­
pleksu budynków nowoczesne­
go szpitala w Pabianicach. 
Główny wykonawca robót 
Łódzkie Przedsiębiorstwo Bu­
dowlane ,,Budopol" już we 
wrzesniu br. przekazać ma pa­
bianickiemu Zespołowi Opieki 
Zdrowotnej cztery spośród 9 
kondygnacji głównego budyn­
ku. 

Od września ~ukcesywnie będzie­
my wyposażac poszczególne po­
mieszczenia szpitalne w nowocze­
sny sprzęt i aparaturę medyczną 
zakupioną za ponad 8 milionów 
zł. - mówi kierownik działu me­
todyczno-organizacyjnego ZOZ w 
Pabianicach dr Lech Gorzycld. 

rentgenowski, przy pomocy które­
go będzie można wykonywać prze­
świetlenia naczyń krwionośnych 
niezbędnych dla neurologii i chi­
rurgii, 8-kanałowy elektroencefa­
lograf do badania pracy mózgu 
oraz elektromiograf służący do 
kontroli czynności mięśni. 87 proc. 
nowych urządzeń i aparatury me­
dycznej pochodzi od producentów 
krajowych. 

W nowym pabianickim szpita­
lu jedno skrzydło budynku prze­
znaczone zostało na pogotowie ra­
tunkowe. Zorganizowane zostaną 
takźe poradnie, których zadaniem 
będzie kontynuowanie - w mia­
rę potrzeb - dalszego leczenia 
pacjentów szpitala. 

Wielu z tych urządzeń nie stoso-, Całkowite przekazanie szpitala 
wano dotychczas w pabianickim miastu nastąpić ma w lipcu przy­
lecznictwie zamkniętym. Na uwa- szłego roku. 
gę zasługują tu m. in. aparat W. NOW AK 

z ZIELONEGO RYNKU 
Od dziś wzrasta cena na pamido­

ry: w I gatunku kosztu.Ją H zł. a w 
II - 9 zl za l kg. Zdrożała też fa­
sola szparagowa, za która w zależ­
ności od gatunku i wyboru płacimy 

9, 14 i 20 zł. Stanlala natomiast ce-

bul<! - do 12 zł za l kg, seler z na­
cią - do 10 z!. oraz ogórki mało­
S<>lne i kwaszone - do 10 z! za 1 kg. 
Po raz pierwszy w cenniku ukaza­
ła się dynia w cenie 6 zł. oraz ka­
pusta kwaszona z tegorocznych zbio­
rów w cenie 12 z!. 

Tak się handluje 

Jak się okazuje, nawet remont 
sklepu nte przeszkadza dobrym 
handlowcom. Udowodnili to pra­
cownicy sklepu radiowo-telewizyj. 
nego przy ul. Zarzewsklei 10. 
Wewnątrz tej placówki trwa;.ą 
prace remontowe, !<Wiązane praw­
dopodobnie z zakladaniem kabtny 
dźwiękoszczelnej. W wtększo§cl 
sklepów lódzktch byloby to zna. 
komltym pretekstem do zamknię. 
eta placówki. Tutaj iednak zasta­
nowiono się, co „z tym fantem" 
zrobić i. . uruchomiono sprzedaż 
od zaplecza. Po prostu przystoso­
wano pomieszczenia magazynowe 
do czasowej sprzedaty. lnformu­
;ą o tym. za1·ówno napisy w wi­
trynie sklepu, iak t ogromne za­
proszenie na bramie. 

Akt oskarżenia • w sprawie 
Tanieją owoce. Jabłka odmian 

„kronselska" i „antonówka" w l ga­
tunku kosztują 8 zł. w II - ł zł. 
Inne jabłka w zależności od gatun­
ku i wyboru od 5 do 14 zl, gruszkl 
- od 5 do 12 zł, śliwki od 7 do 
12 zł. Tylko cena renklod i wegie­
rck łowicki.eh w pierwszym wyfi~­
rze wynosi 20 zł. 'Po raz pierwszy 
w cenniku umieszczono także wino­
grona wlelkoowocowe w cenie 32 zł 
i drobnoowocowe - 26 zł za 1 kJ(. 

K iedy chce się dobrze wyko111JJ­
wać swoje obowiązki, to nawet 
i remont nie przeszkadza! 

R. 

• pozaru w 
Prokuratura Wojewódzka w Ło­

dzi , zakończyła śledztwo w sprawie 
przyczyn i okoliczności pożaru, 
który wybuchł 3 maja w „Bisto­
nie" i spowodował sżkody szacowa­
ne na około 55 mln zł. 

O nieumyślne spowodowanie te­
go pożaru oskarżono kierownika 
oddziału przewijalni przędzy, 43-
letniego Włodzimierza S„ zam„ 
przy ul. Wandurskiego 6, kierow­
nika wydziału wykończalni P'"Zę­
dzy. 53-letniego Zbigniewa K„ zam. 
przy ul. Astronautów 1 i mistrza 
zmianowego na oddziale przewi­
jalni przędzy 37-letniego Walde-

„Histonie" 
mara P., zam. przy ul. Przędzal­
nianej 149. 

Zdaniem Prokuratury wymienie­
ni winni są nieumyślnego spowo­
dowania pożaru ponieważ polecali 
czyścić będące w ruchu maszyny 
przewijające przędzę łatwopalnym 
denaturatem. Pożar wybuchł wła­
śnie w czasie czyszczenia jednej z 
maszyn, przy użyciu denaturatu i 
szczotki ze sztucznym włosiem, 
łatwo się elektryzującej i wywo­
łującej iskrzenie, które doprowa­
dziło do powstania ognia. 

Akt oskarżenia skierowany został 
do Sądu Wojewódzkiego w Lodzi. 

(kt) 

PrzyPQminamy. że cenniki muszą 
być wywieszO'tlc we wszystkich miej­
scach sprze-Oaży produktów ol(rodmi­
czych. a ceny obowiązuj a talt:l:e .indy­
wid ualnych sprzedawców. 

„Ml,5trrowle gospodarności". KiW 
1979, s.M 53, zł 30,-

D. S„leń•kl - „Spalanie materia­
łów wybuchowych". MON 1979, •· 
251, zł n.-

St. Czyjka - „Zaproszenie do ma­
lowania", WSiP 1979, 1. 1!17, zł 30; 

WAŻNE TELEFONY 

Informacja o usługach 398·10 
Informacja kolejowa 655-55, 284-69 
Informacja PKS: 

Dworzec Centralny 
Dwonec Północny 

lnformac,ja telefoniczna 
Kom„nda Wo.tewódzka MO 

285-96 
747-20 

03 

centrala 677-22, 292-22 
Pogotowie ciepłownicze 253-11 
Pogntowie droi:owe 

„Polmozbyt" 
Pogotowie energetyczne 

409·32 

Rejon ł.ódź·Pólnoc 334·31, 874-88 
Rc,ion Łódz Południe 811 ·93 
Rejon Pabianice 37-10 
Rejo n Zgl erz 16·34·49 
Rejon oświetlenia ulic 881·15 

Pogotowie ga•owe 39,·85 
PogotO\Vle MO 07 
Pogotowie Ratunkowe 09 
Straż Pożarna 08, &66-11, 795-55 

257-7'1 
Pomoc drogowa PZMot. 

52-81-10, 706-27 
Centrala Informacyjna PKO, 731·82 
TELEFON ZAUFANIA 337-37 

czynny w godz. 15-7 uno 

TEATRY 
NOWY godz. 19.15 „Ros-

mersholm" 

Pozostałe teatry nleczynntt 

l'tfUZEA 
HISTORII RUCHU REWOLUCYJ• 

NEGO (Ul. Gdatlska nr 13) -
godz. 10-17 
ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (Ul. 
(Zgierska 147) godz 10-16 

ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA 
FtCZNE (plac Wolno{lcl nr 14) 

- godz. n-19 
BIOLOOll EWOLUCYJNEJ UŁ 

(park Slenklewlcu. l ~odz 10-17 
CENTRALNE MUZEUM WŁO· 

KIEN NIC'TWA (Piotrkowska 
282) - godz. 10-18 

HISTORII MIASTA ŁODZI (ul. 
(Ogrodowa 15) godz. 11-15 

SZTllR I {Ul. Więckowskiego 36) 
- godz. 11-18 

POLSKIEJ WOJSKOWEJ Sł.UŻ• 
BV ZIJROWIA (Żeligowskiego 7) 
nieczynne 

• • • 
ŁODZKI PARK KULTURY 

WVPOCZVll<KU (na Zdrowiu) 
ZOO - czynne od godz 8 do 20 

(kasa do '\<>dz. 19) 
LUNAPARK (Ul Konstantynow­

ska 'lfh> clynny w godz. 14-21 
PAl.MIARNIA - czynna w @dz 

10--17 
KAPIEl.lSKO FALA - (al. Unll) 

czynne od godz. 10--19 (kasa do 
18). 

KINA 

BAŁTYK - „Lek wysoko~cl" 
USA od lat 15 godz. IO. 12. 14. 
16. 18, Film prudpre1nterowy: 
.. Wen<l<"tta" fr e.odz. 20 

IWANOWO - seans zamknięty 
godz. 10, „Skradzlona kolekcja" 
poi. od lat 15 godz. 12.30, 19.30, 
„Bliskie spotkania trze-ciego 
stopnia" USA od lat 12 godz. 
14.30, 17 

POLONIA - „Skradzlona kolek­
cja" poi. od lat 12 godz. 10. 
12 14. 16 18 20 

PRZEDWIOSNJE - .. Mistrz kle­
rownicv ucieka" USA od lat 
15 godz. 10. 12.30. 14.30. 17.15. 
19.30 

WŁOKNIARZ - „Lęk wysokości" 
USA od lat 15 godz. !O, 12 i6. 
18 20; .. Prorok zloto I Sledmlo· 
grodz1a111e" rum od lat 12 
godz 14 

WOLNOSC - „Szczęki 11"' USA 
od lat 15 godz. 10. 14.30. 17, 
19.30. „A utostonowicz" czeski 
od lat 15 godz. 12.30 

WISŁA - ·„Tortury" fr. od lat 
15 godz. to. 12 15. 17. 19.30 
„Aktorzy prowincjonalni" pol. 
od lat 18 godz. 15 

ZACHĘTA - „Akc1a pod Arse-
nalem" poi od lat 12 l(Odz 
12 15: .. Wierna żona" tr od 
lat 18 godz. 10. 15, 17.15. 19.30 

STYLOW\'·LETNIE - .. Jabber­
wocky" ang. od lat 15 r,odz 
20 (w dni niepogodne - klno 
nieczynne) 

ŁDK - nieczynne 
STUDIO - .. No i co, doktorku" 

USA b.o. godz, 17. ..zmory" 
pal. od lat 18 11;odz. 19 

STYLOWY - „Buffalo Bill l I.n· 
dianie". USA od lat 12 godz. 
15.30 19.30; Premiera miesiąca: 
.. JabberwockY". ang. itodz. 17.30 

DKM - .. Filipek" NRD b.o. godz. 
16. „Niezamężna koble1a„ USA 
od lat 18 godz 17.30 19.45 

KOLEJARZ - „Dupont Lajoie" fr. 
ol'f lat 18 godz. 17 

GDYNIA - „Pocałunki z Hong­
kongu" fr. od lat 12 l(odz. 10 
12.15. 17.15 rn 30. .P0>;zuklwanv 
oo•7Uklwana" nol b.o. l!:ocl7 15 

MŁODA GWARDIA - „Kobra" 
jap. od lat 18 godz. 9.30. 11.30. 
i3.30. 17 .30. 19.30. „Kiedy do jr ze· 
wa Jagoda" jug. od lat 12 
god2. 15.30 

MUZA „Szklane naciorki" 
radz. b.o. godz. 16, Film pre­
mierowy: „Smierć człowieka 
skorumpowaneg.o" fr. od lat 18 
godz. 17.30, „Transamerican 
Express" USA od lat 15 godz. 
19.30 

l MAJA - „Jak sle budzi kró­
lewny" czes. b.o. l(odz. 15: .. Port 
lotniczy 77" - USA od lat 15 
godz. 17, 19.30 

POKÓJ „Panowie. dbajcie 
o żony" fr. b.o. godz. 15.30 
17 .30. i9.30 

ROMA - „Gwiezdne wolny" -
USA od lat 12 J(odz. 10, 14.30. 
17, 19.30, .. GeRlarek Maciek" 
węg. b.o. godz 12 30 

STOKI - .. Mama" radz -rum.-fr 
b.o. godz. 15 15 .„Ofiara na­
miętności" hiszp. od lat 18 godz. 
17.15. 19 30 

OKA - „Zemsta wllka morskie­
go" b.o. rum. godz. 12. 14, 
„Bestia" pol. od lat 18 godz. 10, 
16. 18, 20 

POLESIE .,Cudowny kwiat" 
radz. godz. 17 „śmiertelny Poś­
cig" fr . od lat 15 l(odz. 19 

POPULARNE „Bedzlesz dla 
nas obca" rad z. od lat 15 
godz. 16. „Id1 do mamy, tata 
pracuje" fr. od łat 18 godz. 17.45 

ENERGETYK - „Wypij do dna" 
radz. od lat 15 god.:. 16.30, 18.30, 

HALKA - „Zabawka" fr. od lat 
12 godz. 15, 17. „Dziwna ltobie­
ta" cz. I i II radz. od lat 15 
godz. 19 

PIONIER - „Gwiazda estrady" 
radz. b.o. godz. 15.45. „Niewier­
na tona" fr. od lat 18 godz. 
17 .30, 19.30 

REKORD - „Test pilota Pirxa" 
pol. od lat 12 godz. 15.30, „Bra­
wurowe porwanie" USA od lat 
18 godz. 17.30, 19.30 

SWIT - „King Kong" USA od 
lat 12 godz. 14, 16.30, „Knajpa 
na Piatnicklej" radz. od lat 15 
godz. 19 

SOJUSZ - „Bitwa o Midway" 
USA od lat 12 godz. 17 

TATRY - „Roman l Magda" pol. 
od lat 18 godz. 10, 12, 14, 17 .30, 
19.30, „Dzieci wśród piratów" 
jap. b.o. godz. 16 

DYŻURY APTEK 
Główna 14, Obr. Stałlngradu 15 

Nlclarnlana 15. Dąbrowskiego 89 
Olimpijska 7a . Lutomierska 146 

STAŁE DYŻURY APTEK 
Apteka nr 47-087, Aleksandrów. 

ul. Kościuszki 6 
Apteka nr 47-087. Konstanty-

nów. ul. Sadowa 10 
AptPka nr 47-083, Głowno, ul. 

Łowicka 9G 

INFORMACJI 
O DYŻURACH APTEK 

w Pabianicach udziela Apteka 
nr 47-083 ul. Armil Czerwonej 7 

w Zgierzu udziela Apteka nr 
~7-080 Dąbrowskiego 10 

w Ozorkowie udziela Apteka 
nr 47-092 ul. Dzierżyńskiego 2 

DYŻURY SZPITALI 

POŁOŻNICTWO 

Szpital Im. Kopernika z 
dzleln:cy Gór.na Por. „K", ul 
Odrzańska, Cieszkowskle!l,o, Przy. 
byszewsktt'go. Lokatorska. Rzgo~­
ska, gm. Rzgów oraz 1:inek~!og1a 
z dzłelnlcy Polesie Por „.K . ul 
Fornalskiej oraz poloznlctwo 
miasto Konstantynów 

1n1tytut Pnł.-Gln. AM (ul. Cu· 
rle-Sklodowskld 15) - dzielnica 
Górna, Por. „K", ul. FeUńsk!e­
go l Tatrzańska, dzielnica Sród­
mieście Por. „K", ul. 10 Lutego, 
ginekologia - dzleinlca Polesie 
Por. „K", ul. Olimpijska oraz 
połotnlctwo miasto I 51;mina Alek­
sandrów 

Instytut Pol.-Gin, Al\1 (Sterlin­
ga 13) - dzielnica $ródm!eśc1e 
Por. „K'', ul . Kopcińskiego Re­
wolucji 1905 r., gm Br61ce, i;i· 
nelrnlogla - dzielnica Polesie, 
ul. 1 Maja oraz położnictwo gm. 
Andrespol 

Szpital im, u. Wolf :- dzleln_l­
ca Balu ty oraz g111ekołog1a 
z dzielnicy Polesie Por. „I<". ul. 
Kasprzaka I Gdańska oraz po· 
łożnictwo miasto z111en 

Szpital Im. H. ,Jordana - po­
łozntctwo - dzielnica Widzew 
1 Polesie oraz miasto I Jl.mina 
Ozorków, gmlna Parzęczew 

szpital Im. Marchłewskl~go w 
ZRierzu - e,inekoloaia - miaslo 
I 11.m. Zgler2. Ozorków. Alek­
sandrów, miasto Konstantynów_. 
gm. Parzęczew, Andrespol, Lódz 
- dzielnica Wldzaw I z dzielni· 
cy Polesie Por „K" ul. Sreb­
rzyńska 

Szpital Im. Biernackiego w Pa­
bianicach - miasto i 11;mlna Pa­
bianice 

Szpital w Głownie - miasto 
l 11m1na Głowno. Stryków, gmi­
na Nowosolna oraz polo7.nlctwo 
gmtna Zgierz • 

Szpital tm. Skłodowskiej-Curie 
w Zgierzu - położnictwo - mia­
sto I gmina Zgierz. mrnsto I 11.ml· 
na Ozorków, miasto Konslanty­
nów, 11mlna Andrespol. Parzę· 
czew I Andrespol 

Chirurgia 011,oma - Bałuty -
Szpital im. Pasteura (Wtgu· 
ry 19). Szpital 1m. l:larhi:kit· 
110 (Koµcińsk1ego 221. codt1en­
nie dla przychodni reju11oweJ ni 
7. Szpila! trn. Skłudowsk ie.1-Cu· 
ne (Zgierz, Pai«:cz.,,·ivskd 351 dla 
przyc:noani re.ionowycb 111 nr I 
2 3, S. Szpila! 11n Marcnlewsiut-· 
110 (Zgierz, Dubo1; 17) 01ur1<ow . 
AleJ<sandrów P.arte<",ew Gorna. 
SzDltal Im Jonscbera (Miliono­
wa 14), Polesie - Szpital im 
Pirogowa (Wo1c·tal'lsKa Wól, SIUO· 
m1e~c1e - Stpiial 1m. Biegań· 
sk1ego (Kmaziewicza 1/5). Widzew 
- Szpital 1m. Sonenberga (Pieni· 
ny 30) 

c1111urgia Ul3lOWa - Szpital Im 
Radlińskiego (Drewnowska 75) 

Neul'O<"htru rg „ Szµltal im 
Kopernika (Pabianicka tit) 

Laryngologia Szpital Im. 
Barlickiego (Kopcińskiego 22) 
OkuU~tYka o- SLµltal un 

Jonschera IM1łlonowa 14) 
Chirurgia 1 laryngologta dzie-

cięca Szpital 1m Korczaka 
(Armil Czerwonej 15). 

Cb1ru1 g1a szczękowo-twarzowa 
- Szµ11al im Barlickiego 1Koµ 
clńsk1ego 22) 

Toksykologia - In•tytut Me-
dycyny Pracy (Teresy 8) 

Wenerologia Priychodnia 
Dermatologiczna (Zakątna 44) 

NOCNA 
POMOC LEKARSKA 

dla poszczegotnych dzielnic 
czynna codziennie w godz od 
2D-6 teł. centralny 666-66 w Wo­
iewódzk1ej StacU- Pogotowia Ra· 
tunkowego w Łodzi 

NOCNA 
POMOC PIELĘGNIARSKA 
dla poszczegotnycłl dztelnlc 

czynna cod1\ennie w godz. od 
20-5 
ŁOd1-Baluty - zabiegi na miej· 

scu w 11bie orzy1ęc S1p11ala 1m 
R W'>lf 111,losvenla na ta'1ieg1 w 
domu c110rel(o. tel. 777-77 

Lódt-Górna - zabiegi na mlej· 
scu w 1zo1e przy Jer Sim· a1a Im 
JonsCbt'ra . Szµttela Im WI Bru 
:lztt'li<kle1u> t.l\l<>~><·n1a "" 1ablegi 
w dom u chorego tel 406-56 
Łódt-Polesle - zabiegi na miej­

scu w 1zb1e or2v1er S!l>l•ala 1m 
Pirogowa S1pt1ala tm Mac1uro· 
Wft'7a zt1;h>S1en1a na 1a łl•el\I w 
domu cbore11;0. tel 261-85 
Łódt-Srodmłt>ścle - zao1egl na 

m1e1scu w 11ble orzy !er S1µt•ala 
Im L, PaSleure zglns1enla na 
zabiegi w domu ehnt!!RO. tel 

864-ll 
ŁOdt·Wldzew - zabiegi na miel 

!CU w izbie Pr7Vlt:t ':!lµl'&la tm 
Z Snnenbt'1 ga z1tl >s1en1a na 1a 
biegi w domu chorell.o t.el 864-11 

WO.JEW~llZKA STA{"JA 
POGOTOWIA RA fUNKO\VEGO 
Łódz. ul. Sienktewlcza nr 137 

te! 09 
OGOLNOł ODZKI 

PUNKT INFORl\1ACV,JNY 
dotyczący pracy placówek służ­
by zdrowia - czynnv cala dobe 
we wszystkie dni tygodnia. tel. 
615-19. 

DZmNNIK POPULARNY nr 196 (9372) I 



działający przy PRZEDSIĘBIORSTWIE 

BUDOWNICTWA PRZEMYSLOWEGO 

tó 

do OCHOTNICZEGO HUFCA 
PRACY 

- MURARZ-TYNKARZ 

MALARZ-SZKLARZ 

CIESLA-STOLARZ 

BLACHARZ-DEKARZ 

- POSADZKARZ 

epująe 

z 

oraz - uprawnie1i operatora sprzętu średniego 

i lekkiego. 

I tn1 go pobyłu hufcu umozl 

ukończenie zasadniczej szkoły zawodowej 
ukończenie kursów kwalifikacyjnych w za­
wodach budowlanych 
ukończenie szkoły podstawowej 
odbycie służby wojskowej w oddziale sa­
moobrony z przeniesieniem do rezerwy. 
Ponadto przedsiębiorstwo zapewnia bez­
płatne zakwaterowanie w hotelu junackim. 

• 9 O ~OJOC o hufca a1e :za rac 1 s 

dowód osobisty lub metrykę urodzenia z 
poświadczeniem zameldowania 
książeczkę wojskową lub zaświadczenie 
o rejestracji przedpoborowych 
ostatnie świadectwo szkolne. 

Nasz adres: 23-3 Ochotniczy Hufiec Pracy 
93-115 Łódź, ul. Tatrzańska 9/11, tel. 428-89, 
415-28. 

Dojazd: z Dworca Fabrycznego - tramwaja­
mi nr nr 9, 22, 29 w kier. Dąbrowy, i Dwor-

< 
< 
t 
( 
( 

,< 
< 
' < 

„ ca Kaliskiego - tramwajem nr 14, z Dworca 11 
Północnego PKS - autobusem E. I 

Zgłoszenia w godzinach 7 - 15. I 
235fl-k 

ZESPOŁU SZKOŁ ZAWODOWYCH NR 3 
w PIOTRKOWIE TRYB., ul. BRONIEWSKIEGO 16 

do klas pierwszych 

na rok szkolny 1979-80 na kierunki: 

Nauka trwa 2 lata. Dla zamiejscowych zapewnio­
ne miejsce w nowym internacie i stypendium. 
Absolwenci mają możliwość kontynuowania . nau­
ki w 3-letnim technikum budowlanym. Warunkiem 
przyjęcia jest ukończenie 8 klas szkoły podsta­
wowej, właściwy stan zdrowia. Zapisy przyjmuje 
sekretariat szkoły, ul. Broniewskiego 16, tel. 

57-62, 75-21. 

Dyrekcja Piotrkowskiego Przedsiębiorstwa Go· 
spodarki Komunalnej i Mieszkaniowej zapewnia 

pracę absolwentom w.w. zawodów. 

NIE DOTYCZY KANDYDATÓW 
z WOJ. MIEJSKIEGO ŁÓDZKIEGO. 

2411-lr 

~~ 
' OGRODNICTWO s zklarnio- MIKllOSKOP kupię. 

we pnv!mę w d ziertawe. Oferty• z opisem l ceną 
Oferty .20939" Prasa.. .,21067" Prasa, P io trkowska 
PiotrkowsKa te. 95. 

._PR7.EDA.M du:!;ą działkę . 
SPRZEDAM nową wlllę w t,ód:!;, żyuia 7/9. 20845 e 
G rotnikach. Tel 52-60 90 

BRYLANT czysty powy­
że j k arata - kuplę. Tel. 
51-14-79. 20915 g 21095 e 

JULIANÓW domek 
wszv• tkk wygod y, !lara ~ 
- sprzedam. Tel. 721-58. 

21090 F 

DZIAf.KE rekrPacyjną no· 
tartalnle kuplę . Oferty 
. 20995" Prasa. Piot rkow­
ska 98. 

KUPIĘ nverlock, Tel . 
53- 64-62, po godz. 18. 

21074 g 
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CMENTARZ - Cho jn y 
plac odstąpię. Oferty 
„21142" Pra sa, P iot rk ow ­
ska 91! -------
FUTRO łapki ka.rak:ułowe 
brązowe - sprzedam. Tel. 
51-66-15, godz. 15-17. 

:11141 g 

FILODENDRON' sprzedam. 
Zarzewska 53/61 m . 52. 
godz. 19-2.1. 2U39 i( 

NU:J.'RIE aprzeda!IJl, Ul. 
Złotno 25, po 19. 21102 g 

TELEWIZOR Bezyl - ta­
nio. Tel. 51-13-18. :l1047 g 

SPRZEDAM błam kara.ku­
lo wy brązowy. Tel. 491-74. 

20992 g 

SPRZF: DAM tan to k r osno • 
żak~rdowe 1 nadwozie P<' ! ) 
w y n:.dku .Fiat 125 p ·• K r,~ 1 
"Va lr zyk wieś Czyżemlne i< 1 }< 
-11 I< Rzgowa godz. 15-1 ~ I )• 

20938 ~ . 

S PRZEDAM ~Rrnnlkl gład . 
kowłosp czarne pod palane 1 

t·ndowodowe w -wa, tel 
23-36·85 wieczor em. ' 

2433 " 1 · 

.,FIATA 132" - 1eoo. ko· I 
żuchy · damsk!e, szczupłe " 
używane. sprzedam. Fre- , 
dry 13 (Limanowskiego -1 
Grunwaldzka) . 19629 ~ 

ANTYKOROZY.JNE zabez- , 
plecza n ie sa mochodów I 
techno logią firm y Va lvoh· 
ne Beskidzka 81, Klim­
kowski. 20894 g 

„WARSZAWĘ" (19'!0) -
s iln ik do remontu oraz ka· 
ro•erll: 125 p MR po wy­
pa d k u czołowym - pllnl!' 
so r1'edam. Al.-ks and r owska I 
24-33 (1 6-1 8) . 

21130 g f"211 '77 g I 
,,MERCEDESA 220 S", sll· 
nil< Diesel - sprzedam 

ot.ódt. Zglersk a 75 m . 13? 
21083 ~ 

i 
„TRABA NTA - combi ' 1 

(1973) - sp rzeda m. Al 
Mlckl ewima 19 m 92. od !' 
15, 21 073 2 I 

NOWEGO „Fiata 125 p" ! 
kuplę lu b przejmę wkład 
Ofert.y .21 118'" P ra sa . 
P iotrkowska 96 

i 
PODWOZIE „ Warszawy• I 
- sprzed-am Krzeszew 4~ 1 
k/Ozo rl<owa 21086 e i 

' 
„P-70" - sprzedam F ra n · J 

ciszkańska 139 ·'145 m 51 I ' 
21057 11 

PRZYCZEPĘ b aga t owo-tu · · 1 
ry<;t.v~i.n" sp ·zedam Oter 1 ty . 21!11 2" P rasa P io tr· I 
kaws ka 911 I 
KUPIE te we 

oferuje zakładom pracy 
Kombinat Państwowych Gospodarstw 

Ogrodniczych w Łodzi 

Łódzkie Zakłady Przemysłu Skórzanego 

,,SKO GAR'' 
w Łodzi, ul. Traktorowa 128 

wraz z 
ŁODZKĄ KOMENDĄ OCHOTNICZYCH HUFCOW PRACY 

w Łodzi, ul. Piotrkowska 69 
ORGANIZUJĄ OD 1 WRZEŚNIA BR. 

DOCHODZĄCY OCHOTNICZY HUFIEC PRACY 
DLA MŁODZIEŻY OD 16 DO 18 LAT. 

Jeżeli chcesz zdobyć atrakcyjny zawód OBUWNIKA PRZEMYSŁO· 
WEGO zgłoś się do działu kadr i szkolenia zawodowego, ul. T rakto· 
rowa 128; telefon 52-84· 1 O. · 

Nauko w hufcu trwa rok, po ukończeniu hufca gwarantuje się pra· 
cę w nowoczesnym zakładzie na TEOFILOWIE'. 

o R G A N z u 

2395-k 

E tODZ' 
J E 

4-MIESIĘCZNE KURSY W ZAWODZIE KIEROWCY AUTOBUSO­
WEGO komunikacji miejskiej, 

2-MIESIĘCZNE KURSY MOTORNICZYCH dla kobiet mężczyzn 

ukończone 22 lata (kierowcy), a 20 lat motorniczowie - nie prze· 
kroczone 40 lat, 
wykształcenie minimum podstawowe, 
uregulowany stosunek do służby wojskowej, 
niekaralność. 

Zgłoszenia przyjmuje i szczegółowych informacji o warunkach 
pracy i płacy udziela dział kadr MPK w Łodzi, ul. Tramwajowa 11, 
pokój 6, w godzinach 7.15 - 15.15 (wtorki 9 - 17, soboty 7.15 -
13.15), telefon 816-20, wew. 178. 

2316-k d rzw i I blotn ik 
ga . Tel. 41 1-0~ 

przednie 
W•rtbur · 

20950 g f&'USllM a 
„ŁADĘ" (UJ77l - sprze­
dam. Faszynowa 12. po 16 

20980 ~ 

CUllZOZIEMIEC poszu k u­
je M-3 na 2 la t a . Oferty 
.21136" Prasa. P iotrkow­

ska 96 

SPRZEDA.M na czę ści k a- MIESZKANIE w s tary m 
roserl ę Fiata 1300" tylny budow n ictw'.e kuplę 

DZIEWCZĘTA UCZĄ SIĘ 
ZAWODU SZWACZKI! 
DOCHODZĄCY HUFIEC PRACY mos t . zei;a ry. Tel. 53 95.73 Oferty z ceną .21120 " Pra-

Po 15 20927 g sa . Piot r koW«k a 96 . 

„ZASTAVĘ \ !OO P " (prze· PILNIE poszuku)ę lok alu 
bieg 37.000) - sp rzedam . nacia.1ącego «1ę na w a r · 
1'el. 752-69 . od 18. S1.tat szewski Ofe rty 

20925 g .21 061" P ras a. Plot rkow· 
--------- ska 95. 
„SYRENĘ 105 Lu x" 11976) --------­
- sprzedam. Sieradz. ul 
Brzeziny I. 20910 g MAŁZEJQSTWO poszukUje 

M-2 tu b kawalerkę Tel 
SPRZEDAM. „ Warszawę 745-27 po 15. 21036 g 
223''. Wi arlomość: Plotrkfiw 

DLA DZIEWCZĄT w wieku 16 - 17 lat, 
przyuczający do zawodu SZWACZKI 
ORGANIZUJĄ od 1 WRZEŚNIA BR. 

ZPDz. „F E M I N A" 
w Łodzi, ul. Krzemieniecka 2 

oraz 
Tryb„ tel 66-79 po 18. DWIE studentkl poszuku· 

ją mieszkania. Oferty 
„SYRENĘ-104'' - s1>rze. „ 21006" Prasa.. P lotrkow -

ŁODZKA KOMENDA OCHOTNICZYCH 
HUFCóW PRACY FSZMP. 

r!am Krokusowa 24. ska 96. 

20900 g ---------
Bliższych informacji udziela i zapisy przyj­

muje - Łódzka Komenda OHP Łódź, ul. Piotr­
kowska 69, front, li piętro w godzinach 9 -
16, tel. 352-41 oraz dział kadr i szkolenia za­
wodowego ZPDz. „Femina", Łódź, ul. Krzemie­
niecka 2 w godz. 7.30 - 15.30, telefon 258-89 

---------„SYRENE 104" - spr1.e· 
dam. Maratońska 95 m. 18 

21087 g 

„DACIĘ" 1974 zamienię na 
nowego „Fiata 126" 
Oterty. ,20866" P rasa. 
Piotrkowska 96 . 

KATOWICE - ,M-l, 52 m 
spółdzielcze - zamienię m 
podobne w Łod1.1 (najchęt . j 
niej Bałuty) Zgien 
Osfedle 850-lecta, blok 41 
m . 55, 21227 1 

1 

KUPIĘ M -!. Tel. 454-41!, P• 
godz. 15. :11100 11 

WYNAJMĘ pokój uczenni 
com, Łódt-Zdrowle, ul 
Chłoplcklego 45 a. 21099 11 

ZAMIENIĘ własnośc!OWP 
M-2 n a Kairotewle na M-3 
na osie dlu Retktl!lla lub 
Teofilów, Tel. 52-60-90. 

21091 g 

POSZUKUJĘ M·l lub M-2 
Ofert y „21126" Prasa. 
P\otrk owska 95. 

t:.ODZ - włamośctowe 2 
po!foje , kuchnia, blok! 
telefon zamienię n a 
mles1Jka n le w wa.rszawle 
Oferty .21 07'1" P rasa, P io t r · 
kowska 98. 

WYNAJMĘ pokój W blo· 
kach pracującej lub st u I 
dentce, Ols1.tyńska 25 m 
1'1. 2.10075 g 

POKOJ d la stude,ta, W1a· 

ZA!\UENIF, mles!lkanie 60 
m, wszelk ie wygody w 
Duszn ika ch 2)d roju na po­
dobne w Łodzi tub Zi;(le· 
rzll. Oferty ,20997" Prasa, 
Piotrkowsk a 96 . 

w ŁODZI, ul. KASPRZAKA 6 

od 

• MURARlY • LASTRYKARZY -posadzkarzy 

• TYNKARZY • SZTUKA TO ROW 

• DEKARZY-BLACHARZY • MECHANIKOW samochodowych 

• PARKIECIARZY • ROBOTNIKOW budowlanych 

lnl SO 
Płaca wg układu zbiorow.ego pracy dla budownictwa. W akordzie zry­
czałtowanym i kompleksowym istnieje możliwość przyznania premii do 
40 prot'. płacy akordowej. Wszystkim pracownikom zamiejscowym kom-

binat zapewnia zakwaterowanie w hotelu pracowniC'Lym. 

ZGLOSZENIA PRZYJMUJE 
DZIAL SPRAW PRACOWNICZYCH KBK w LODZI, 

ul. KASPRZAKA 6. 

domość : tel. (42-51, godz ~---"'VIW.A-.."'VIW.A~llWWllWllA""IWWll~Al~IWWll~Al~UWll~Al~IWIYllaAAir.IW 19-20. 20952 g r 



ZASADNICZA SZKOŁA WŁOKIENNICZA 

PRZYZAKŁADOWA 

w ŁODZI, ul. WROBLEWSKIEGO 38 

dysponuje jeszcze wolnymi miejscami 

w zawodzie 

TKACZ DVWANOW. 

Nauka trwa 2 lata. Warunkiem prxyjęcia jest 

ukończona szkoła podstawowa. 

Zajęcia praktyczne prowadzone są w Fabryce Dy-

wanów „Dywilan" w Łodzi. 

Zapisy przyjmuje dział spraw osobowych i szko­

lenia zawodowego Fabryki Dywanów „Dywilan" 

w Łodzi, ul. Dąbrowskiego 247/249, tel. 53-55-61. 

ANGIELSKI, ntemleckł 
468-83, aocm. 10-.18, Sloda. 

!0958 g 

POSZUltUJJS producenta 
nabi.janych łll'Z.lkbw do 
~. Tel. &1-13-18. 

21049 g 

KROJCZEGO, ir.rojczynłę 
zatrudnic (p6ł etllltu) do 
dziecięcej lek<klej ko·nfek­
cji (mote być rencista). 
Tel. 415-~ od 1&-20. 

PRZYSTĄPIJIJ do spó.lik:! w 
TAPETOWANIE, malowa- małej gastronomii. Oferty 
le, Biesiekierski, tel. 293-45. ~" ~rasa, Plot:rkow-

...,, 21387 g Ska 98. 

2102!1 g 

PRZYJMĘ pisanie na ma­
szynie. Oferty „209!18" Pra~ 
sa, Piotrkowska 911. 

POTRZEBNA uc-zennica. 
Pracownia kołder. Łódt, 
Limanowskiego 15. 

UKł.ADANIE glazury, ta· 
petowalllie. Ertner 51-'1'1·33. 

20lll3 g 

SPECJALN09C •pawanla: 
stopy aluminium - cyn­
ku, blokl gŁowlce samo­
chodowe, metale kolorowe. 
Łódt, ul Bogusławskiiego 
H a, tel. t32-17. Matusiak. 

:noos g 

PRZYJMĘ pracę chałupnt- PRACOWNIĘ bielimiarskll 
czą (szycle wykluczone). wydrierżawlę lub pI'zyjmę 
Oferty „20840" Prasa, wspólntka Oferty „:lll035" 
Piotrkowska 1:6. :Prasa, Piotrkowska 98. 

~~~~~~~~ 

llZEMIE8LNtlt - rui­
blarstwo w dreW'llle -
przyjmie wspólnika & 110-
tówkll lub Inne propo-zy­
cje. O!ert:v „20867" Prasa, 
Piotr.kowska 98, • 

POSIADAM samochód oso­
bOWy. wolny czas. prz.ylnu: 
pracę Oferty „2M62" Pra­
sa. Pi~trkoW'Ska 96. 

OKRĘGOWY Inspektorat 
PtH w LodZll. unlewari.:nia 
legltym11cJi: i;lużbową N~ 3 
wystawioną dnia 13.01.197'1 
r. na nazwiska Elżbieta 
Skupień. 2413 li: 

1'-~~~~~~~ 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 
ZAKLADY PRZEMYSLU BA WELNIANEGO 

itn. Sz. HARNAMA „RENA-KORD" 

w LODZI, ul. KILI:Ń'SKIEGO 2 

OGŁASZAJĄ 
PRZETARG NIEOGRANICZONY 

~'-'-~~~ na malowanie elewacji wraz z naprawą tynków bu-
~ · PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA ~ dynku biurowego oraz budynku wykończalni w za-
~ INŻYNIERII MIEJSKIEJ ~ kładach przy ul. Kilińskiego 2 i 3. 
~ „INZVNIERIA - ŁODZ" ~ Termin wykonania robót ustala się do dnia 31 li-
~ w ŁODZI, ul. KILIŃSKIEGO 141 ~ stopada 1979 r. 
~ ~ Oferent zgłaszający chęć pI"'Zystąpienia do malo-ra ZATRUDNI ZARAZ ~ wania elewacji, po zapoznaniu się z obiektem i śle-
~ na prowadzonych przez siebie budowach w Łodzi, ~ pym kosztorysem, znajdującym się do wglądu w dz. 
~ Piotrkowie Tryb., Łasku, Sulejowie, Skierniewi- ~ gł. mechan~ka - Łódź, ul. Smugowa 11, złoży ofertę 
~ cach, Rawie Moz. i Tomaszowie Maz. ~ 0raz wpłaci wadium w wysolrości 1.000 zł w kasie 
~I inżynierów i techników ~ I ZPB im. Sz. Harnama - Łódź, ul. Kilrińskiego 2. 

~ Oferty w zalakowanych lropertach z napisem „Ele-
bUdOWlanych I lA'acja" należy składać w terminie 14 dni od daty 

~ z uprawnieniami na stanowiska: ~ ' ukazania się ogJ!oszenia, w portierni zakładu, Łódź, 
~ e 10 ul. Kilińskiego 2. Zi~ , kierownika budowy, robót, obiektu, ~ 
~ e z. Otwarcie ofert nastąpi 15 dnia po ogłoszeniu prze-~ specjalistów w dziale produkcji, ~ targu pod wyżej wymienionym adresem o godz. I O 
~ • majstrów, ~ w gabinecie z-cy dyr. d.s. technicznych. 
~ Ofa~ l)f8COWnikÓW produkcyjnych ~ . Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo wyboru 
~ w zawodach: ~ oferenta, jak również unieważnienia przetargu be.z a ~ I ~ podania przyczyn. 
~ • monter wodno-kanalizacyjny, ~ , W przetargu mogą brać udział przedsiębioorstwa 
i e elektryk, ~ . państwowe, spółdzielcze oraz osoby fizyczne. 
i e b t • b · ~ \ Oferentom, którzy wpłacili wadium i uzyskali zle-

~ • e oniarz-z: ro1arz, ~~ cenie na wykonanie robót, wadium zostanie zwróco-
cieśla, 

~ ~ ne po zakończeniu prac i uprzątnięciu terenu, nat<>-
~ • robotnik budowlany, ~ miast powstałym niezwłocznie po ukończeniu po-
fa • operator cięilciego sprzętu budowlanego. ~ stępowania przetargowego. 2213-k 
~ Zgłoszenia kandydatów przyjmuje oraz wszelkich ~ ... ~~~_,,,~'!drtiQd~~~~~llMl~Q.ioJilWl:Wla!~~MI 
~ informacji o warunkach pracy i płacy udziela ~ 
~ dział zatrudnienia i płac w Łodzi, ul. Kilińskie~o ~ 
~ 141, parter, pokój nr 6, 8, tel. 622-45, 621-71 ~ 
I wew. 7, 22, 28. ~ 
~ Nie dotyczy kandydatów z woj. miejskiego ~ 
~ / łódzkiego. 2241 k ~ 
~~~,~~~,~~~~~~~,~~ 

PRZEDSIĘBIORSTWO GOSPODARKI 
MASZYNAMI BUDOWNICTWA 

w lodzi, ul. Traugutta 21123 

ZATRUDNI ZARAZ 
maszynistów c.m.b. w zawodach: 

A MASZYNISTA żurawia wieżowego, 
A -MASZYNISTA koparki, 
A MASZVNISTA spychacza, 
A MASZYNISTA żurawia samochodowego. 

Kandydaci zostano zatrudnieni na terenie woj. 
łódzkiego. Dla osób zamiejscowych zagwaranto­
wane jest zakwaterowanie w hotelu robotniczym. 

Wynagrodzenie wg UZP dla budownictwa. 

Bliiszych informacji udziela dział zatrudnienia 
i szkolenia zawodowego - Łódź, ul. Traugutta 
21/23, p. 302, tel. 217-60, 210-05, w godzinach 
7 - 15. 

M·3 l M..$ zamlenlę na 
domek jednorodz.ln ny z 
wygodami. Oferty „20941" 
Prasa. Piotrkowska 96. 

PRZYJME pracę chałupni-

POTRZEBNA opiekunka 
do dzaecka !~rocznego w 
god7., 7-15. Warunki bar­
dzo dobre . Dąbrowa. Kos­
saka 25 m. 13, tel. 53-39-24 
po 16. 208lill g DWA pokoje, kuchnia, du· 

ty metra:!:, kwaterunkowe 
wszystkie wygOdy, II pię­
tro. centrum - zamienię 
na 2 p01eo1e - bl<>kl -z 
mo:U!woścla wykupu lub 
własnośr.lowe Oferty 
„211970" Prasa.. PLotrkow­
ska 96, 

czą (be% 5zycla). Maratoń- GERMANISTKA w~ł­
ska 89-42. 20856 I cenie wytaze, podejmie 

POTRZEBNA opiekunka 
do półrocznego dziecka 
Łódź, Aleksandrowska 100 

pracę. Oferty , .20854" Pra· 
sa. PiotrkOW&ka 96. 

m. 74. 21543 R POTRZEBNY uczeń l 

M·3 lub M·ł kuplfl. Ofer- POTRZEBNA pomoc do-
"""" p "' t1' mowa dwa razy w ty-ty „..,,,.,, '' rasa., no. ' • godn.tu. Tel. 880-01. 

k<>wska 96 21044 g 

OZORKOW, mieszkanie w POTRZEBNA pomoc do 
blokach ~6 m ~mlenlę na 1,5-rocznego dziecka. In­
p<>dobne lub Większe - flancka 31 a m. 15. 
Łódt. Oferty ·1os43" Pra- 2G846 g 
sa, Piotrkowska 96. 

pODEJMĘ pracę: ślusar· 
POSZUKUJĘ ga,ra!u - stwo, tworzywa, handel 
Polesie. Tel. 284·74. lub inne. Oferty „208{ł" 

208'i3 g Prasa, Plotrk<>WS'ka 9tl, 

uczennica do zakładu 
ślusat"Skiego. Turza 28, 
tel. 838-ll'Z, 20958 g 

PILNIE zatrudnię kaletni· 
ka c-<:zkę) do szycia to­
reb gospodarczych oraz 
przedstawlc~ta z wła.snym 
samo<:hodem do rozpr<>Wa­
d'Z8n1a wyrobów z IJwo­
rzyw szbucznych. Oferty 
„20971 ~ Prasa, Piotrkowska 
96, 

U.HH"/HAW/.H7/////.HH".H'//H.H'.H'////.H7.H//.H'///.H7/H~A 

~ PRZETARG ~ 
~ URZĄD DZIELNICOWY LóDZ-PO~SIE ~ 
~ ' WYDZIAŁ FINANSOWY ~ 
~ OGŁASZA I 
~ PRZETARG NIEOGRANICZONY ~ 
~ na sprzedaż samochodu ciężarowego m-ki „Żuk", typ ~ 

1 
~ A 09, nr podwozia 110191, nr silnika 20-338557, rok I 
~ prod. 1971, stopień zużycia 77,25 proc. Cena wywo- ~ 

! ~ ławcza pojazdu wynosi 47.775 zł. ~ 
: ~ Pi-zetairg odbędzie się w dniu 6 września 1979 r. ~ 
~ o godz. 10 w Składnicy Zajętych Ruchomości przy ~ 
~ ul. • Naftowej 1 w trybie i na warunkach zawartych ~ 
~ w zarządzeniu ministra komunikacji z dnia 14 mwiet- ~ 
~ nia 1972 roku {MP m 26, poo;. 148). ~ 
~ Samochód oglądać mo2'n.a na trzy dni przed prze- ~ 
~ targiem w godz. 10-13 pod wyżej podanym adre~ ~ 
~ sem. ~ 

· ~ Wadium w wys~kości 10 proc. ceny wywoławczej ~ 
~ należy wpłacić do kasy Urzędu Dzielnicowego Lódź-
~ Polesie pmy ul. Zielonej 10, I piętro, pok. 112, naj- ~ 
~ później w przeddizień ~t&-gu w godz. 9-12. Zi 
~ W przypadku niesprzedania pojazdu w piell'WSzym ~ 
~ terminie, II prrewg odbędzie się dnia 7 września ~ 
~ br. o godz. 10 pod w.w. adresem. Cena wy'M)ławcza ~ 
~ w drugim terminie wynosić będ~e 23.888 zł. 2250-k ~ 
W/HUAV./.H7.N7.N7.H7/U"/D'"AVA«UYUUU.H7.H//..H/H.N7U/~ 

,,,,,,,,,,,,.,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,„,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,. 

PRZETARG 
PRZEDSIĘBIORSTWO 

ZAOPATRZENIA FARMACEUTYCZNEGO 
„CEF ARM" · 

w ł.ODZI, ul. OBR. STALINGRADU 62/64 
OGŁASZA PRZETARG 

na wykonanie robót dekarsko-blacharskich i malar­
skich w obiekcie magazynów przy ul. Obr. Stalin­

gradu 62/64. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe i spólcbńelcze. 

Slepe loosztorysy można otrzymać w dziale inwe­
stycji i remontów, ul. Obr. Stalingradu 62/64, pokój 
nr 11 w godz. 7.30-15. 

Oferty z napisem na kiopercie „Prz.etarg" należy 
składać w terminie 14 dni od daty ukazania się ni­
niejszego ogłoszenia w prasie. 

Otwareie ofert nastąpi następnego dnia po upły­
wie powyższego terminu w gma~hu naszego przed­
siębiorstwa o godz. 10. 

Zleceniodawca zastr;zega sobie dowolny wybór 
oferenta lub odstąpiefue od przetargu bez podania 
przyczyny. 2249-k 

UNIEWAiNIA sł<!! pie• 
cz11tkę o brzmieniu: „Spół­
dizielnla Pracy Wyrobów 
Artykułów Gumowych I 
Powlekania Tkanin „Gu­
ma" - Lódt, ul. Bolesła­
wa I Zakład Produkcyjny 
„A„ - Portiernia/'. 

ZARZAD MiędzyWojew!ldZ· 
klej SpóldzieLn! tnwalidów 
„Swiatowid" w t.odZ'i ul. 
Traugutta 14 •mieważnia 
za.gubl<>ną pieczątkę <i tre­
ści: „MlędzyWojew6d2lka 
Spółd.Zielrua Inwalidów 
,,SwiatoWid'' .., ŁOdZi". 

242ł ]I' '42211: 

Zespół Elektrowni 
im. W. Lenina w Łodzi, 

ul. Wróblewskiego 26 

ZATRUDNI ZARAZ 
z terenu Łodzi i okolic 

e maszynistów kotła 
e maszynistów turbin 

i kondensacji 
e monterów kotłowych 

. i turbinowych 
e monterów warsztatowych 

i dyżurnych 
e wartowników i do słuiby 

dozorowania 
e spawaczy 
e elektromonterów 
9 tokarzy 
e pracowników o zawodach 

kolejowych 
• cieśli 
e robotników bez: zawodu 

SZCZEGÓLNIE 
AB SOL WENTÓW SZKÓŁ. 

Praca wg UZP dla energety­
ki. Wszystkim pracownikom za­
m1eiscowym zespół zapewnia 
zakwaterowanie w hotelu robot­
niczym. 

Zgłoszenia przyjmuje wydz. 
. spraw osobowych zespołu, po­
kój nr 31. 

2312-k 
., .... ,,,,. , 1n ro· srrr· ,, w 

'./././././././../././././/./././/./././//.//././/././././././////./././h 

~ ZAKl.AD DOSl{ONALENIA § 
~ ZAWODOWEGO w LODZI, § 
§ · ul. Łąkowa 4 ~ 
§ ORGANIZUJE KURSY § 
~ dla zakładów pracy i osób ~ 
~ prywatnych w następujących ~ 
§ zawodach: ~ 
~ e obsługi osadzaka „GROM", ~ 
~ dźWigów towarowó-osobowycb ~ 
~ suwnic, elektrowciągów, · wóz- ~ 
~ ków akumulatorowych i spali- ~ 
§ nowych, obsługi projektorów ~ 
§ 16 mm, pedagogiczne dla wy- ~ 
~ kładowców, instruktorów nauki S 
§ jazdy i zawodu oraz dla pta- ~ · 
§ cowników służb pracowni- ~ 
§ czy eh. ~ 
~ Zapisy przyjmuje bliższych ~ 
§ informacji udziela ~ 
§ OŚRODEK KSZTALCENIA ~ 
~ ZAWODOWEGO NR 1 w ŁODZI, ~ 
§ UL. LĄKOW A 4, POKÓJ 301, ~ 
§ TEL. 289-05, WEW. 25. ~ 
§ 2097-k ~ 
,_,,,.,,.,,,,.,,,.,,./,/'/.//.r.F///'//'//././/////./././././f./././.. 

r.;"'../././././././././././././././././L/./././././././././/././././././././/./~ 

~ OSOBY ZAINTERESOWANE ~ 
~ SKUPEM SUROWCOW ~ 
~ WT ORNYCH ~ 
~ tj. makulatury, zużytków wł6- ~ 
§ kienniczych, złomu metali i opa- § 
~ § 
§ kowań szklanych ~ 
~ § § zatrudni § 
§ § § w charakterze agentów skupu § 
~ w Łodzi, Skierniewicach, Siera- ~ 
~ dzu i innych miastach tych wo- § § § 
~ jewództw ~ § § 
~ OKRĘGOWE § § § 
~ PRZEDSIĘBIORSTWO ~ 
§ SUROWCOW WTORNYCH § 
~ w ŁODZI, ul. BRUKOWA 23. ~ 
§ § § Szczegółowych informacji w za- § 
§ kresie zatrudnienia i wynagro- § 
~ dzenia udziela dział organizacji ~ 
§ skupu, tel. 51-53-25 wew. 11. § 
~ W charakterze agentów skupu w § 
~ punktach stałych i ruchomych § 
~ mogą być zatrudnieni również § 
§ emeryci i .renciści, którym zgodnie ~ 
~ z obowiązującymi przepisami nie ~ 
s: zawiesza się wypłaty emerytury ~ 
~ lub renty, o ile zarobek nie prze- § 
~ kracza 24.000 zł roomie. 2278-k ~ 
;)°!//.//./././.r//./././../././././//.///./././/./../././/.///././././h 
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Mięso z ... mleka 
Napiętnowanie ł .„ 

.Japo6scv badacze ol)racowali 
metode prodnkcjj mięsa 1 mle­
ka. Metoda wvtwarzania no· 
"'"!!'n 11rnd11ktu ooleita na prze­
tworzeniu kazeinv. Zdaniem 
~oprjafistów nowv sposób wv­
twarzanla miesa z mlf'ka fest 
barchh'.i plrn„nmi<'znv a także 
hardził'.i ooivwnv nił n~mi •stka 
miesa z snl. Nowv urod11kt ma 
bvć >:aorP'lPntow•nv na Mie· 
do:vnąrorlnwvm Konll:rł'SiP Die­
tetvk; w K voto. a nastepnie 
7.nct1rnie skierowany do sprze­
daży. 

„ Przygwoidiony" 
dyrektor 

Abv oowstrzvmać klientów od 
kuoowania u konkurP-ntów. 
p rz1>rls•eb1o rczv dvrektor domu 
tow a roW E' !!O z Aix-Provence 
w e Fran r ii kazał rouvoać ... 
!!wożrl zi e na ulicach doiazdo­
wvch do kookurencvinvch skle­
pów Ef Pkt bvł takl. że około 
1000 ~amochodów zostało un ie­
r uchom'onvch. co spara1;;~owa­
ło komunikacie w mieśeie. Po­
mvsłnwP!!O" dvr1>kmra areszto­
wała oolicia. ..Pnv!!Wożdżonv" 
dvrPktOT cel ie<lnak osia!!nał . 
bow' Pm 1el!o dom towarowv 
stał ~ie sławnv. 

Tatuai dla ... psów 
Lekarz Wptervnaril dr Tony 

Shipn z Los An11:Ples ornponu­
ie woisvwanle osom orzv po­
mocv bł'zbolPsnł'll:O tatuażu 
nazwv psą. I nazwiska właści· 
ciela na„. WPWnetr~nPi ctronie 
ucha. Taki tatu"z pozwoli na 
natv('hmia~tnwa idPntvfik~rje 
... ,n; ,.. ""P.~ia t ukróci '~eroiara f;ie 
olaite kradzieży rasowvch 
psów. 

W paźdt.ierniku 1973 roku mło­
da niezameżrul dziennikarka bel­
l!Uska . p. Marckx urodeiła córecz­
ke Aleksa,ndre. Zl!odnie z obowia­
zuiacvm w Bell?ii orawem . dz iec­
ko oozamałżeńskie iest „niczvie" 
Matka może ie umać za swoie 
lub n ie . a wówczas w dokumen­
tach dziecka zaznacza sie „matka 
nieznana". 

Pani Marckx. n ie chcąc utracić 
swei córki musiała wiec na ood­
stawie odPO'Wiedniel!o aktu praw­
neito uznać dziecko za swoie. a 
nastepnle otworzvć proces adoPCvl­
nv. który trwał przeszło oółtora 
roku. 

Ale na tvm n ie koniec. Należv 
pamietać . że bell!iiski kodeks cv­
wilnv ol!ranicza uprawnienia dzie­
ci „naturalnvch" w wielu dzie­
dzinach m.in w prawie do soad­
ku oo rodzicach. Nie oomal!a ani 
uznanie dziecka. aini iel!o adoocia. 
Pozostaie ono na zawsze .. naoiet­
nowa,pe". Nawet w przVPadku 
e:dv matka czv ojciec chca przeka· 
zać takiemu dziecku w soadku 
swói maiatek. nie maia do tee:o 
oo orostu prawa. Abv móc to u­
czvnić . należv odwołać adopeje 
I uznanie dziecka naturalbel?o I 
doPillrn wówczas aktem darowiz­
nv - iako osobie obcej - przeka­
zać swói maiatek. Trzeba też oa­
mietać. że dziecko . .naturalne" 
oozostaie prawnie obce dla całei 
rodzinv swej matki i ojca. Po 
orostJU n ie isbnieie ..• 

Pant Marckx uznała obowiazv­
wanie takich przepisów orawnvch 

Hitler był przekonany, ie front zachodni można ustabilizować 
i - z nan chod7ącą zimą - oonownie przejąć lnfcjatvwę. Za­
pewnll von Rundstedta. że „przesadnie niepokoi się sytuacją na 
z.ac!lodz.le". 

Był to jeszcze feden wariant monologu. jaki słyszał już von 
Rundstedt tyle razy orzedtem. Teraz Wał Zachodni stał się 
ide ~ tixe Hitlera. Von Rundstedt feszcze raz otnvmał rozkaz, 
bv .. nie odstępo.~ać ani na krok,'' I „trzymać się za wszelką 
cene''. 

Mianując von Rundstedta na miejsce feldmarszałka Modela, 
Hitler oo raz trzeci w ciagu dwóch miesięcy dokonał zmiany 
OB West . Najpierw von Rundstedta zmienił feldmarszałek 
Giinther von Kluge, po nim przyszedł Model, a teraz znowu 
von Runrl~t„dt Model na stannwlsku OB West bvł Ułledw i e 
Ul dni Ter•az powietł7.iał Hftler t>bejmie Grupe Ąrmii B pod­
ległą von Rundstl'rlt.owi. Von Runtłstedt od dawna odnosił się 
do Modela bez entuzjazmu. Uważał. że Model nie zdobył swe go 
~topnia twar.dą, żołnierską, drogą, że zbyt szybko Hitler awan­
rował go na fpfr!mars7.ałka. Von Rundstedt uważał że /Iodel 
nadaiE' ~te i1>dvnle na „dobrego sierbnta•· - szefa batalionu" 
i tu byłby bardziej na miejscu. Ale. uznał teldmarszałek. sta­
nowf~kr Mnrl„ta nie ma teraz hdnego wfeks7.E'l?O 'll<tCZPn ia. 
S:vtuaC'ja bvła beznadziejna, klęska nieunikniona. Gdy tego po­
pałunn i a ł wr7eśnla wvie:Mfał do nąej l!:wat t-> ry głównej w po­
blitu Knblenz. von RuntłstPdt nie wido:lał tadn vch możliwości 
pow~tr7.vmania aliantów przed wkroC'ZE'niem do Niemiec. prze­

·pr:iwienia się przez Ren ł zakonczenia wojny w ciągu kilku ty­
godni. 

Tego samego dnia w Wannsee, w Berlinie, 55-letnł genarał 
pułko..vn k Kurt Student tw6rca nlemh•cklch wojsk powietrz­
nn-d„~antowvth op•1~~1ł .. boczny t.or" n• kt6rv skierowano go 
na dłueie trzy lata. Wojna dla niego 'ZaC'zeła się bardżO' obiecu­
fąco. Tylko jego spadochronlarżom. a Student był o tym iwię-
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w końcu XX w ieku za łamanie 
Deklaracji P raw Człow ieka i 
wn iosła do Trvbunalu g u roP!'is k ie­
l?o w Strassbureu oozew o naru­
szen ie a rtvkułów 3 8 i 14. Po bar ­
dzo dłuelm rozważa n iu trvbunał 
uznał Bell? ie w in.na łaman ia oraw 
człowieka w zakres ie a r t 14 łacz­
nie z art. 8. któi:.v b rzmi „Pań­
stw o oowinno oowstrzvma ć sie od 
wsz1>lkiei d vskrvm inacii dotvcza­
ce i na rodzin". Ponadto T1·vbun ał 
uznał . że „ooszanowanie żvc ia r o- I 
dzinnel!o" implikuie. iż każdv k rai 
oowin ien orzestrze i?ać zasadv n a ­
wiazvwania i ochrony w iezów ro­
dzinnych". 

. t -~"',łJ.ii 
w irac kilń mi~sci c Kufa 

kawa widać icst ba rd7.0 
cennym na;lo.i •m. skoro 
dzbanki do je.i przyrz!ldza­
n ia doczekały się pomni­
ka! 

Surrealiści w cenie 

W ielkim powodzeniem I u znaniem c ieszą sie os tatn io dzieła 
malarzy surrealistów Ostatnio na aukcji londyńskiej rekordo­
wą cene -. 250 tvs. dolarów zapłacono za obr az bell(ijskie~o 
malarza. Rene . Ma2ritte pt, •• Wielka wojna". 

„Dmuchany" mężczyzna 
Jedna z amervkańskich firm zajęła sie produkcją... ..dmu­

chanvch" mężczvz.n . czvli oo prostu lalek z tworzyw s ztucz­
nych. które oo napełnieniu powietrzem doskonale imi tuja po­
stacie masvwnie zbudowanvcb meżczvzn. 

Do fabryki naPłvneło natvchmiast 10 tys. zamówień. Wy­
słały je kobietv które boja sie jeździć samochodami w póź­
nych 2odzinach wieczornvch lub nocnvch. „Dmuchany" męż­
cŻvzna . usadzonv na przednim siedzeniu obok kobiet y k ie r u­
jącej pajazdem. robi 00noć wrażenie i skutecznie odstrasza 
ewentualnvch napastników. 

„Historyczne" zgorszenie 

Miała pecha 16-letnia uczennica 
l!imnazjum Louise McLuehlin z 
CovPntry (An!!l •al . W celach re­
klamowvch dla m iasta miała P<>­
wtórzvr h istnrvc7ne zdarzenie i 
przeiechać konno o r zez ulice mias· 
ta. maiac za strói tylko swoie 

Paula Spencer ze 
Scarherough (A n­
i: Il al l<>st tancerk a i 
modelka zaruPm. 
Nic d1.iwnetto. le 
nawet w chwili re­
laksu pr7viela ma­
lownicza poze„. 

bardzo dlu2ie wlosv. T ak onl! iś 
przejechała przez mias to ladv 
Godiva aby uzvskać obni żenie 
Dodatków. 

Pech dziewczvnv oole l!ał na tvm. 
że nal!le zawiał silnv wiatr. roz­
wiał włosv pannicv . szczelnie o­
knrwaiace iei ciało I ukazał licz­
nvm widzom iei biust. · Zobaczvł 
to równ i eż dvrektor i za zl!orsze­
n ie publiczne natvchmiast usunał 
ia ze szknłv. Surowv pedal!el! do­
dał przv tvm. .że n ic nie ucier­
oiałabv atrakcviność widowiska i 
reklama miasta. l!dvbv uczennica 
miała ood włosami cielisty trvkot 
- nie musiała Przecież wvsteoo­
\vaE nal!o". 

Serenada skrzypcowa 
zapobiegła panice 

W hotelu w ani:ielskim mieście 
Bourn<>mouth svgonał alarmowy obu· 
dzil ęości śpiących. Zauwafono o· 
ll'ień . wyrlobvwajacv sle z jednego z 
pomies.c1~ń dla slużbv hotelowej. 
ll'Ości ewakuowano na szeroki traw­
nik pned botPlem Wśród gooścl znaj­
dował sle Henryk Szeryng- - skrzv­
pek poi . kiegoo uochod•enia. Zlapal 
on swote . skrzvpce Stradi variusa i 
wybiegi przed hotel. i:dzie 1aczyria­
ła sie in ; oanika. Artysta bez słowa 
zaczął gorał '"renade i ludzie uspo· 
koili ,;ę , Wkrótce wrócili do swoicb 
poko.fu, ponieważ szybko zlikwido· 
wano ogonisko zapalne. 

cie przeświadczony, należy zawdzięczać zdobycie Holandii w 1940 
roku kiedy t.o około 4 tvstecy z nieb zrzucono na mosty w Rot­
terdamie, Dordrecl;lcie I Moerdijk. Oni zajeli i trzymali wszyst­
kie ważn~ mostv do nadejłcia ~ł6wnych . lądowych niemieckich 
wojsk Inwazyjnych. Straty Student.a b:vłv wprost niewiarygodnie 
małe. Ale Inna iuż była sytuacja w ataku iego wojsk oowietrz­
no-desantowych na Krecie, w 1941 roku. Tam straty były wyso­
kie. ponad 1/3 z 22 tysięcy desantujących spadochroniarzy. Tak 
wysokie. źe po Krecie Hitler zakazał wszelkich operacji powie­
trzno-desantowych ... Dzień wojsk spadochronowych przeminął" 
- powiedział Filhrer i przyszłość dla Studenta zarysowała się w 
czarnych barwach. Od tej chwili ten ambitny oficer został uwią­
zany przy bh~rku. bo tak można określi{> iego biurową pracę 
jako dowćdcy ośrodka szknlenia wojsk powietrzno-desantowych. 
W tym c"Zasie jego doborowych spadochroniarzy używano jak 
zwykła piechotę. 

Dokładnie o godzinie 15.00 owego krytycznego ł września Stu­
dent znowu z szybkośc!a błvskawicy pojawił się na arenie. W 
krótkiej rozmowie telefonicznej generał pułkownik Alfred Jod!. 
szef operacvinv sztabu Hitlera. polecił mu niezwłocznie utworzyć 
armię, którą Hitlęr nazwał .,1 armią spadochronową". Kiedy zdu­
minny StudPnt słuchał tego rozkazu. przys7ło mu na myśl. że 
,,jest to raczej zbyt szumna nazwa dla armii, która n·ie istnia­
ła". 

żołnierze S tudenta byli rozproszeni po całych Niemczech 
i poza kilku zaprawionymi w bojach i dobrze wyposażonymi 
oddziałami - reszta to „zieloni" rekruci, uzbrojeni jedynie w 
broń szkolną. Jegó licząca 10 tysięcy żołnierzy a r mia n iemal 
zupełnie nie miała środków transportu. oddz iałów pancernych 
i artylerii. S t udent nie miał nawet szefa szt abu. 

Niemniej żołnierze St uden ta, wyjaśnił Jodl, b yli piln ie po­
trzebni na zachodzie. Mieli oni . ,zamknąć d uży wyłom" mię­
d z.v Antwerpią a rejonem Liege-Maastricht i ,,utrzymać fron t 
wzdłuż Kanału Alberta". Student otrzymał rozkaz jak naj­
szybszego przerzucenia swych wojsk do Holandii i Belgii. Bron 
I sprzet oddziałv miałv otrzvmać na „sta('iach docelowych. w 
miejscu przezna('zenia. Przez całe to popołudnie telefo­
nicznie i dalekopisami - Student zbierał swe wojsko I prze· 
prowadzał jego dy<lolrncję. Jak obliczył, oot r zeba mu było 
co najmniej czterech dni, aby wszyscy jego żołnierze dotarli 
na front. 

Feldmarszałek Walter Model, naczelny dowódc a West. wszel­
kimi sposobami sta rał się zatkać powiększający się wyłom 
na wschód od Antwerpii I powstrzymać bezładny odwrót z 
Belgii do Holandil. Do tef pory nie otrzymał żadnych wiado­
mości o mianowaniu von Rundstedta na jego miejsce. Tym­
czasem. jego fednostkt tak si~ pomieszały . "Złapane w pułapke 
tak duże panowało wśród nich rozprzężenie, że Model już zu­
pełnie nie panował nad syt.uacill; 
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PI.'\TEK, 31 SIERPNIA 
PROGRAM I 

11.40 T u radio kierowców. 12.05 Z 
kraj u i ze świata . 12.25 Mozaika pol­
skich melodii. 12.45 Rolniczy kwa­
drans. i3.20 Komumkat energetycz­
ny. 13.01 P rzeboje świata. 13.20 Pa-

! rac!a jaau tradycyj nego. 13.40 Kącik 
n1c1ot11ana. 14 .00 S tudio .,Gama". 14.20 
Stud'o Relaks. 14.2ó Studio „Ga ma " . 
15.UU \V:ad. 15.05 Koresµon denc.la z 
zagranicy. 15.10 Studi o „Gama". 16,00 
Tu J0clynka. 17.30 Rad iokurler. 18.00 
Tu Jedynka. IB.21 Nie tylko d '.a 
l<ierowcow. 13.33 !~on cert życzen. 
l!.).00 l)z~enn1k Wi eczorny. 19.13 \Var­
szaw,i<a Ork. P R i Tv p.o. W. Ka­
nursk1egu. 19.10 Przed XJI Festiwa­
lem Folklo ru Ziem Górskich w Za· 
kopanem. 20.00 Wiad. i informacje 
dla kierowcow. 20.05 Wakacje z m u­
zyką popularną. 20.30 Melodie . . do 
których chętnie wracamy. 21.00 Wiad . 
21.05 Kro nll<a spor towa. 21.15 Kom u­
nikat Totalizatora Sportoweii;o . 21.18 
Miesiac muzyczny w kra ju - maga· 
zyn A. Ju jki. 22.00 z kraju i . ze 
świa ta. 22.20 Tu radio k ierowcow. 
22 . ~3 S;.:czecin na muzycznej anteme. 
23.00 Wita Was Po lska. O.Ol Wiad. 

PROGRAM li 
lo.40 Sprawy codzienne. n .oo W~­

k acJe melomana. 11.30 Wiad. 11.35 
Postęp w gospodarstwie domowym. 
11.45 Muzyka spod strzechy, 1~.o5 
Muzyka dawnej warszawy. 12: 25 
Gra ją Marek i Wacek, 13.00 Wokal 
spraw naszego stołu. 13.15 Fragm. 
utworów scenicznych J. J, Rousseau. 
13.30 Wiad. 13.36 Ze wsi i o ws~. 
13.51 Pleśni kompozytorów rosYJ-
sklch w interpretac .1 i L. A. ~roza . 
14.10 WlęceJ. lepie j , nowoczesme.1. 
H.25 Tu Radio - Moskwa. !4.4S 
Muzyka I\lozarta. 1.5.20 P?pałUdme 
dziewcząt i ch topcow. lo.ł5 „Wa­
kac je na wlasny rachunek". 16.00 
P r zeboje !ilmowe. 16.10 Koncert ży­
czel'1 miłośników muzyki. 16.40 „Ot· 
warte okno" - o pow. W. Dunarow­
skiego. 17.00 Duety operetkowe. 17.20 
Spotkanie z poeta Tadeuszem Glu­
z i ńskim. 17.40 „Od września ~o 
września" - rep, lit. J. Rybczyn­
sk1ego. lB.00 XV Międzynarodowy 
Festiwal Muzyki Organowej i Ka­
meralnej Kamień Pomorski 79 ;;­
rep. 18.25 Plebiscy t Studia „Gan;ia · 
18.30 Echa dnia. 13.40 Ludzie, wsród 
których t yjemy. 19.00 Chwila muzy.: 
ki. 19.05 Poezja i muzyka .- „Alarm 
- wiersze o wybuchu wojny, 19.30 
Koncert z nagrań Wielkiej Ork. 
Symfonicznej PR 1 Tv w Kato,wl­
cach p. d. B. Wodlczkl, 20 .30 Naj· 
ciekawsze moim zdamem (w przer· 
wie koncertu). 20.50 D.c. koncertu. 
21.30 Wiad. i inf, spartowe. 21.40 
G. P. da Palestrina: „Canticum can­
ticorum", 22.00 Teatr PR: Festiwal 
Przyjaźni - ,,Prezent" - słuch. 
I. Grigorescu. 23.02 Granice Jazzu. 
23.30 Wlad. 

PROGRAM III 
10.35 Muzyczne spotkania Marka 

Blizińskiego. 11.00 Dzień jak co 
dzle1'l. 11.30 Dyskoteka pod grusza. 
12.00 Ekspresem przez świat. 12.05 
W tonacli Trójki. 13.00 Powtórka z 
rozrywki. 13.50 „Widmo" odc, 
pow. 14.00 Antologia polskiej muzyki 
skrzypcowej. 15.00 Ekspresem przez 
świat. 15.05 Wakacje %e swingiem. 
15.40 Gitara , kastaniety 1 piosenka 
16.00 „Bezbarwne operacje" - rep. 
G. Brajerskiego. 16.20 Muzykobranle. 
16.45 Nasz rok 79. 17.00 Ekspresem 
przez świat. 17.05 Muzyczna P<>Czta 
UKF. 17.40 Studio na~rań. 18.10 Po­
lityka dla wszystkich. 18.25 Czas 
relaksu. 19.00 Codziennie oowieść w 
wydaniu dźwiękowym - H. Auder-

ska: „Ptasi gośc in iec". 19.30 Ekspre­
sem przez świat. 19.35 Oper a tygod­
nia - M. Rimski-Korsakow: „Sad­
ko" . 19.50 „Zapach psie j sierści" -
odc. pow. !\O.OO Interradio, 20.40 „Na 
r yby .•. " - aud. M. Mietkowskie j, 
21.00 Powracający temat : „Jej Por­
tret" . 21.20 Thesaur us muzyilti pol­
sk iej - Na jstarsze śpiewy rodzin­
ne. 22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów - Adam Mako­
wicz. 22.15 Tu Polskie Radio War­
szawa. 22.25 Bossa-nova po polsku. 
23.00 Poezja Czar nego Lądu. 23.05 
Trzy kwadr anse jazzu. 23.50 Między 
dn iem a snem. 

PROGRAM IV 
12.00 Wiad. 12.05 Wiad. ( L } . 12.lQ 

„Dookoła Ziemi P io trkowskie.i 
Lgota Wielka" - aud. K. Turow­
skiego (Ł). 12.25 Giełda płyt. 13.00 
Przebo.1e z musica li. 13.25 Nie tylko 
dla słuchaczy w mundurach. 13.50 
Tu St udio St ereo (ster eo) . 14.00 Na­
ukowcy - rolnikom. 14.15 Tu Stu­
dio Stereo (stereo). 14.45 W rytmie 
ta11ca .. Kolo". ą5.00 Wiad. Ui.05 Por­
tret słowem malowany - Jan En­
glert. 15.35 Muzyka. 15.40 Książki, 
do których wracamy - „Ananke" - · 
fragm. pow. S. Lema. 16.00 Wiad. 
16.05 Sztuka kierowanla zespołem -
Organizowanie pracy. 16.25 z wizytą 
w Instytucie Immunologii we Wroc­
ławiu. 16.40 Aktualności dnia (Ł) . 
16.55 . ,Dookoła Ziemi P io trkowskie j 
- Bełchatów" (Ł). 17.15 Aud, lite­
rack a (Ł). 17.35 Zespól P ieśni l Tań­
ca z Dobronia (Ł). 17.45 Kołobrzeg 
śpiewa - opr. M. Niedźwieckiego 
(Ł). 18.00 „Dookoła Ziem.i P iotrkow­
skiej - Bełchatów (Ł). IS.15 Radio­
reklama (Ł) . 18.25 Kalejdos kop nau­
ki - „Mikroklimaty ". 18.55 Chwila 
muzyki. 19.00 SOS dla biosfery. 19.15 
Lekcja Języka niemieck iego. 19.30 
Koncert muzyki polsk ie.i. 20.30 Reci­
tal klawesynowy. z nagrań E. Ste­
fańskiej-Łukowicz. 21.15 V Starosą­
decki Festiwal Muzyki Dawnej . 22.15 
Za co nas cenią. 22.35 „Przed agre­
sją" - aud. K. Żebrowskie j . 22.50 
Utwór tygodnia - H. Wieniawski; 
Polonez D-clur op. 4. 22 .55 Wiad. 

TELEWIZJA 
PROGRAM I 

10.00 Dla szkół: kl 4 - Zabytki 
Warszawy (kol.). 12.55 Geog.rafi<I, kl. 
8 - Krajobrazy Afryki (kol.). 15.15 
Redakcja szkolna zapowiada. 15.30 
NURT - pedagogika, 16.00 Obiekt yw·. 
16.20 Dziennik (kol.) 16.30 .• Piątek z 
Pa.nkracym" (kol.) 16.55 Magazyn 
motoryzacyjny - Nauka jazdy. 17.30 
.,Dzień dobry w kręgu rodzin y" 
(kol.). 18.00 „Ąkcja V", odc. 5 pt. 
„Pilna przesyłka do Londynu". 19.00 
Dc>branoc (kol.). Ml.IO Siódemka. 19.30 
Wieczór z dziennikiem (kol.). 20.15 
Teatr Wspomnień 1969 - Małgorzata 
Pałłasz i Adam Hanuszkiewicz -
„Jeszcze tamten wn:esień" (reż . A. 
Hanuszkiewicz; wyk : z. Ęysiówna, 
E. Borkowska·Szukszta, T. Borow­
ski, J. Bukowski i inni). 21.20 sa. 
matni w sojuszu - film dok. 21.40 
Dziennik. 21.55 Wieczór teleturnie­
jów - potyczki rodzinne. 

PROGRAM li 
17.25 Azjatycka sztuka ludowa 

snycerstwo - jap. film dok (kol.). 
17.55 Studio Sport - Poradnik tu­
rysty. 18.25 Klub jazzowy Studia 
„Gama" (kol.). 19.10 Wiadomości (Ł, ). 
19.30 Wieczór z dziennikiem (kol.). 
20 15 Bernstein dyryguje Ravela 
(RFN). 20.55 Poradnik zmotoryzowa­
nego turysty (kol.). 21 05 24 godzi­
ny (kol.). 21.25 „Czarny chleb" -
odc. 5 pt. „S'Ztanduy miasta" - film 

TV. Franc. (kol .). 

Dnia 27 sierpnia 1979 roku zmarł nasz najukochadszy Mął. Ojciec 
l Dziadek 

S. t P. 

TADEUSZ MALISIEWICZ 
Pogrzeb odbędzie się w dniu 1 września br. o godzinie 13.20 na 

cmentarzu św. Wojciecha przy ul, Kurczaki, o czym zawiadamia· 
ją pogrążeni w smutku: 

:tONA. DZIECI i W?li-UCZEK 

z głębokim bólem i talem zawiadamiamy, te w dniu 29 sierp· 
nia 1979 roku zmarł nagle w wieku 55 lat 

S. t P. 

DANIEL ZAWADZKI 
Msza święta odbędzie się w dniu 1 września br. o godzinie 12.30 

w kaplicy cmentarza katolickiego na Dołach,{ po czym nastąpi 
wyprowadzenie zwłok do grobu. · 

ZONA, SYNOWIE, SYNOWA i pozostała RODZINA 

W dniu 29 sierpnia 1979 roku 
zmarł po długich I ciężkich cler· 
pieniach nasz ukochany Ojciec, 
Mąż i Dziadek 

S. + P. 

KONSTANTY 
PAWŁOWSKI 

Uroczystości pogrzebowe odbę· 
dą się dnia 1 września br. o go· 
dzinie 14 na cmentarzu katolic· 
kim Doły. 

Z bólem zawiadamiają: 

ŻONA. SYNOWIE i POZO• 
STAŁA RODZINA 

Dnia 29 sierpnia 1979 roku zma· 
rła 

S. ł P. 

JADWIGA 
JURCZVl\ISKA 
FARMACEUTKA. 

Pogrzeb odbędzie się :u sierp· 
nia br. (piątek) o godz. 14 z ka· 
Plicy Starego Cm en tarza katolic­
kiego przy uL Ogrodowej, o czym 
zawiadamiają pogrążone w smut· 
ku 1 talu 

RODZINA l KOLEŻANKI 

z głębokim smutkiem zawiada­
n1iamy. że w dniu 29 sierpnia 
1979 roku zmarła w wieku 50 lat 

S. ł P. 

KRYSTYNA 
DYBALSKA 

z domu OLCZYK. 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 
t września br. o godzinie 14.30 
z kaplicy cmentarza na Kur'cza· 
kach. 

:\IĄZ, CORKA. SYN, ZIĘC 
i WNUCZKI 

KOL. 

WANDZIE OKULSKIEJ 
wyrazy szczerego współczucia 

z powodu śmierci 

OJCA 

składają! 

DYREKCJA. RADA ZAKŁA­

DOWA oraz KOLEŻANKI 

i KOJ.EDZY z ZAKŁADOW 

CHEMICZNYCH ,.ORGANIKA 
- ARGON" w ŁODZI 
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